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Przedpłata wynosi:
. . w Krakowie:

miesięcznie 1  z| r . 35  cnt-> kwarta!n*e 4 Ą ,

7 a 1 1 *6 ® z r̂-’ rocznie z r̂>
0 n o sz e n *e do d o m u  do licza  się  1 5  cn t. 

m iesięczn ie .

l*ri - jiu, v  całej moiiarchji Austro-Węg : 
- z n i e  1  z fr _ c n , k w a r t a l n i e  5  z l r . ,  

p ó ł r o c z n i e  1 0  z l r . ,  r o c z n i e  2 0  z l r .

1 Pojedynczy 6  cn t. n a  p ro w in c ji 1 0  cn t.

KURJER
wychodzi codziennie o godzinie 8 rano.

Cena ogłoszeń:
Z a w ie rsz  p e tito w y , lu b  je g o  m ie jsc e , za 
p ie rw szy  raz  1 0  cn t., za n a s tę p n e  p c  5  cn t. 
D ro b n e  o g ło szen ia  zw ykłym  d ru k ie m  po 2  cn t. 
o d  w y ra z u , tłu s ty m  d ru k iem  po 5  cn t. od  
w y ra zu . M in im um  c en y  d ro b n y c h  o g ło szeń  
2 5  cn t. „ N a d e s ła n e 41 2 0  cn t. od  w ie rsza .

A d re s  d la  te le g ra m ó w :

„KURJER POLSKI11 —  KRAKÓW
R ęk .pisów R e d a k c ja  nie zwraca.
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Konflikt szwedzko-norweski.
Chrystiania 1 lipca

Sytuacja w kraju staje się bardzo ważną i 
t polityczno-prawny pomiędzy obu na­

rodami pokrewnymi przechodzi dziś w sta- 
2 Którego wyjścia łatwego niema, 

dnin 30 uzerwca odbyło się ostatnie po­
siedzenie stortingu , na którem prezes niim-

“stwa Steen oświadczy*, że ustępuje, i po 
tem oświadczeniu wraz ze wszystkimi tjłflii- 
8tram 1 opuścił salę.

^  niosek prezydenta stortingu Nielsena, do­
tyczący przerwania natychmiast o wego obrad, 
tostal przyjęty glosami 69 prc-oiw 42 Prze- 
01 w wnioskowi prnemawial przywódca kon 
•erwatystów Sraug nazvwając zachowanie się 
Większości w sprai ue konsulatów oddzielnych 
•e w.-zechmiar potępienia godnem Obecny 
konflikt — puduiósl 8tai_g — może na kraj 
ściągnąć wieikie nieszczęścia.

_ Mowę Stanga przyjęła Izba z oznakami 
Diezadowoluienia. Stang stal się tak niepopu­
larnym, że wielu z posłów konserwatywnych 
na tenisie posiedzeniu przeciw nieme gloso­
wało.

a£nem było to, co powiedział prezydent 
Nielson.

Zrzucając całą winę na króia, zaznaczył, że 
postaw? króia wobec uDrawuiouych żądań 
Norwegii mieć może nader smutne następstwa 
dla unii

V ysłany do króla adres Izby w słowach 
nadzwyczaj o&trych gam postępowanie mo­
narsza W adresie wyrażono najpierw w:elki

i i i  król nie aanRcjunował uchwały sejmu 
* dnia 10 jzerwca, ilotycr (se> urządzę  :a kon­
sulatów Tym sposobem —  tak brzmi adrec— 
zmuszeń y został do ustąpienia rząd, który 
posiadał zaufanie uraju. Następstw? tego za­
chowania króla okażą «ię w krótoe: wyjdą one 
na. ®*kodę ojczyźnie, jak  dynst ji królew­
skiej i unii obu państw . A dres kończy się 
3Jc«yr ie  tylko nhecne m m isters1 '«&. nie id 
ne, uważane być może prz^z parlam ent i 
przez L-raj za godne iego zaufania

Adree ten zdradza w sposób wcale nie­
dwuznaczny republikańskie tendencje radyka­
łów norwesfe icL.

Adresu podobno król nie przyjął, dając 
za powód cieprzyjęcia to, że nie był on za­
opatrzony podpisam. deputowanych, ale ty l­
ko podpisem prezydenta Izby.

Tegu samego dm a odbyło się zgromadze­
nie patrjotycznych robotników norweskich,
w którem wzięło udział kilkanaście tysięcy 
osób. £udvuek policja otoczyła konstablerami 
i zgromadzonym z jej ram ienia oświadczono, 
ze jakokolwieK demonstracja nliczna nie bę­
dzie cierpianą, orar że w danym razie otrzy 
mato wojskc nakaz użycia naienergi izmejszych 
środków.

Równocześnie odbyło się zeorauie obywateli 
m iasta klubu „Normianu*, na którem rozda 
wano maui esta, wzywające wprost do zerwa­
nia unii.

Wielkie oburzenie wywołała dzisiaj w mie­
ście wieść o wystąpieniu wobec swych pod- 
w.odnych komendanta unasta, Szweda, geue 
rała Sveno Foyn. Mial on oświadczyć, iż naj­
mniejsze obaw y niezadowolenia okazywanego

Z A K L T K A .
POWIEŚĆ SSPÓiCZESKA

ZYGMUNTA KACZKOWSKIEGO

.łCięg dalszy),

— V oyons , m ów iła F lo ra  po prza- 
rw ie, — przecie ojciec pański m a stanow i­
sko i wpływy, jeżeliby chciał za leni do 
W arszaw y pojechać, jestem  przekonana, że 
za trzy dni to w yrobi, aby go wzięto pod 
Kuratelę. Przecież jeszcze przez to nie s ta ­
nie mu się nic złego, pojedzie sobie n a  ku- 
racyę do W arszaw y albo i do Paryża, gdzie 
sam zechce — a tutaj adw okat obejmie na 
pow rót opiekę nad jego m ajątkiem  i dz ie­
ćmi. Cóż pan  pow iadasz na to ?

—  T ak, — m ówił Frydrusz, wciąż lam y- 
ślony, — jużci m ożnaby to zrobić, ale n a ­
przód byłaby to in tryga fam ilijna, do k tó­
rej n iełatw o rękę kto poda — a potem  
przeprow adzenie  takiego procesu to s tra ­
sznie d ługa historya

— Dlaczego długa?
— Bo są form alności.
—  Ale jeżeli je s t perli en la demeure?
— Quel peril ? — zapytał Frydrusz.
Na to F lo ra  się zm ieszała cokolwiek, ale 

odDowiedziała p rzy to m n ie :

publiczuie stłumi z brouią w ręku. General 
nazwał zachowanie się radykalóv; zdradzie- 
cbiem, karygoduem. Swoją przemowę zakon 
czył znanym okrzykiem L u tr a : „Tu stoję i
inaczej działać nie mogęu.

Dziś nadeszła wieść, że król przyjąwszv 
dymisję gabinetu, powierzył m;Dję utworzenia 
nowego Staugowi.

Gdyby się ona sprawdziła, byłoby wido- 
cznem, * król gotów się chwytać środków 
nielegalnych dla ukrócenia radykałów.

Dziennik: szwedzkie, nadeszłe dziś i wczo 
raj, są pełne pogróżek tak dla Norwegów jaa  
i dia ministerstwa.

ykro.

Z Wiednia.
(List „Kurjera Polskiego").

D nia 6 lipca.

( : )  Referat o walucie posła Szrzepanow- 
skitgo jest pracą sumienną i bardzo staranną. 
Streszcza on wszystko, co dotąd w tej mie­
rze było mówionem i pisauem. Należy się 
p Szczepannwskiemu istotne uznanie za tę 
pracę, a bądź co bądź, nie jest to obojętnym 
wypadkiem, że w takiej państwowej sprawie 
Polak jest referentem. Jak  trudną jest fa 
spraw a, wyznał to -zozerze i dosadnie przed 
wyborcami poseł gó.-noaustrjacki O berndor- 
fer. W arto przytoczyć, co on im powiedział: 
„Nie jest to mój zawód, wypada mi siedzieć 
cicho. Iuni wiedzą często jeszcze mniej, prze­
cież dużo mówią, choć sprawy wcale nie ro­
zumieją Jest to rzecz przyszłości; załatwie­
nie doraźne oyłoby nieszczęściem, należy 
działać powoli, ale egulac.a nastąpić musi 
jnż dlatego, że sąsiednie państwa zaprow a­
dziły złoto".*£1.

Za chwilową erisis należy się, prawdę m ó­
wiąc, lewicy wdzięczność. Polityczne zawie- 
ssenie broni n ‘e może być w ten sposób ro 
zumiauem, żeby parlam ent r jego frakcje wy­
łącznie rezygnację za sztandar przyjąć miały, 
żeby rząd miał być uważanym, jakoby nie­
odpowiedzialnym Dobrze je s t, że od czasu 
do czasu poważne partje przypominają rzą­
dowi jego odpowiedzialność i rozciągają kun- 
irolę nad jdgo czynnościami. Z tego stanowi­
ska należy^ także za usprawiedliwione uznać 
podniesienie spiaw y 8pinóid*a, nauczyciela gi­
mnazjalnego, oj 'alonego, pomimo że jest po­
słem , za mowy wymierzone przeciw obecne­
mu ustrojowi państwa. Koło polskie głosu- 
j je za wybraniem komisji ala  tej sprawy, 
zaznaczyło tem sam em , że gdy idzie o nie­
tykalność poselską, o prawa parlam entu, 
przeC-wnem jest systemowi milczenia i abdy- 
k o wania.

Nie o to idzie, czy zarządzenie ministra 
G autscha się utrzyma lub nie, lecz o to, że­
by parlament prawa kontroli nie zaniedby­
wał, zwłaszcza, że co dziś jednem u, to ju tro  
drugiemu przytrafić się może.

H r  Taaffe wraca do Ellischau; nie je s t on 
zdrów, a raczej choroba, która minęła, zm o­
gła go, zmęczyła, wyczerpała, tak że tylko 
dłnższy wzmacniający wypoczynek może mu 
pi zy wrócić sprężystość i humor.

—  Przecieżeśm y się pozaręczali z jednej 
strony i z drugiej.

— Tego sądy nie uw ażałyby wcale jako 
grożące m ebespieczeóstw o

— W ięc nie ? — rzekła F lora  z niecier­
pliwością.

— Jabym  się do takiej intrygi nie m ógł 
m ięszac a m em u ojcu nie m ożnaby naw et 
w spom nieć o tem

Od tej chwili F rydrusz był jej już nie 
potrzebnym  Nie um iała  też tego zataić a 
kiedy ją  n iep rzeparta  niecierpliw ość w ido­
cznie targała , rzekła do n ie g o :

— Dzisiejsi m ężczyźni zupełnie skarło- 
wacieli. Jeszcze tylko n a  to są polrzebni, 
ażeby rodzaj ludzki nie zg inął, zresztą do 
niczego innego niezdatni T ak  leż i świal 
dzisiejszy wygląda nigdzie nowej idei, n i­
gdzie całego człowieka. Wszyscy się niby 
około czegoś krzątają  a św iat aut krokiem 
nie postępuje  nap rzó d , wszyscy czegoś się 
boją a sami nie w iedzą czego, nad to zaś 
wszystko jeszcze wszyscy się zbroją a nikt 
nie śmie uderzyć N ajnudniejsza komedya, 
jak ą  kiedykolwiek w idziano w hisloryi, k o ­
m edya nicości. Nie napróżno też w tej w ła­
śnie epoce w ystąpiła na sconj kw estya 
em ancypacyi kobiet, bo tylko w kobietach 
je s t jeszcze energija i wola. I kwestya ta  z 
konieczności rozwinie się dalej. Za jedno  
albo dw a pokolenia my św iatem  rządzić 
będziemy a was zachow am y do grubej ro ­
boty i ao niaóczenia dzieci. Mnie tylko na 
to żal b ie rze , że mi żyć przyszło w epoce 
p rz e jśc ia .. .

— W  erze b a rd z o , — rzekł na to F ty -

Czesi w W iedniu uchwalili na mityngu 
organizować się, zebrać wykazy dzieci cze­
skich żądać szkół czeskich w kilku okręgach. 
Jest tu Czechów z górą 12u 000, ale jak do ­
tąd wcale nie są zorganizowani, więc nie m o­
gą silnego wywierać wpływu.

Bardzo ciekawa sptaw a toczy się w Za­
grzebiu. Tam tejsza Akademia umiejętności 
jest instytutem  prywatnym, przez biskupa 
Stroasmayera założouym Rząd kra,owy i pewna 
znaczna postać narodowa usiłuje zam-enić ją  na 
królewską akadem ię, nadać jej charakter p u ­
bliczny. Inna postać atoli protestuje przeciw 
temu, nie chce wcale krępować instytucji zu­
pełnie niezależnej. Były prezes kanonik Ra­
czki ogłasza, że nikt akademii zmusić nie 
może do zmiany statutów

20, 22 i 30 sierpnia odbędzie się tutaj 
dwudziesty międzynarodowy targ zbożowy. 
Zborne miejsce będzie nie w rotundzie, lecz 
w magazynach miejskich w Fraterze. Galicja 
od kilku lat na targacn tyuh bardzo podnio­
sła swoją rolniczą reputacją , dobre notowa- 
uie swoich płodów. Rolnicy i hurtowui ku 
pcy nasi nie powinni tego targu zaniedbywać.

Reforma waluty w lustrji,
jej zasadnicze podstawy i wnioski 

^ządowe.

(Ciłg dalszy).
N a tak to kruchych i za tada podmuchem 

wiatru zmiennych podstawach opierać się już 
prosta przezorność nie dozw ala! Należy prze­
to korzystać z zbiegu stczęśliwych d :a mo­
narchii naszej okoliczności zabrać się skwa­
pliwie do zbudowama systemu monetarnego 
na l e p s z y c h  i t r w a l s z y c h  tuudamen- 
taeh, aniżrli dotychczasowe. Na pierwsze tedy 
zapytań.e, jaką walutę ma sob e obrać pań­
stwo nasze za podstawę do uregulowania 
swych praw monetarnych, nie mogąc z po­
wodu opadających cd 15 la t ciągle cen sre­
bra polecać waluty podwójnej, jesteśm y za 
złotem, byleby w stanie przejściowym zacho- 
waue były wszelkie ostrożności pożądane, w 
tym celu ażeby i nadal w niczem nie bvfa 
tamowana, a r  też zimąoona cyrkulacja, pie­
niężna, która wedle statystyki handlowej wy- 
uosi obecnie w austro węg. monarchii około 
m i l i a r d a  złr rocznie. Nie obejdzie się za­
tem bez nowych ofiar ze strony podatników, 
aby zasilić centraldą kasę państwową i skarb 
l>anku austro-węgierskiego. Cucąc jednak po­
dać obraz jaśniejszy o wysokości potrzebnych 
samemu bankowi naczelnemu u nas fuudu- 
ezów zapasowych, poaamy podług Hoetbeera 
wykaz, w jakięi to ilości w r. 1887 nagro­
madzone były kruszce szlachetne w naczel­
nych skarbcach bankowych europejskich. I  
tak miały:

Bank angielski kruszców 20,115 223 L ir- 
re ( = f u n t .  szterl.), not 24.513.110 L .

Bank szkocki tudzież irlandzki krusz­
ców 8,125.962 L ., not 12.856 797 L.

Bank francuski kruszców 2.242,847.912 
fr., not 2.918,050.745 fr

Bank niemiecki kruszców 787,193.035 mk., 
not 107,283.000 mk.

drusz z uśm iechem  na  twarzy, — że dla 
naszych następców  będzie to bardzo g ruba 
robota.

— W am  tylko głupstw a w g ło w ie , — 
odpow iedziała mu F lo ra , zm uszając się do 
uśm iechu, -  ale z tego także widać, ja k e -  
ś iie  nisko upadli.

Frydrusz probow ał jeszcze z nią ża rto ­
wać przez chwilę, lecz wadząc, że ona nie 
była wcale nastro jona do żartów , pożegnał 
się i odjechał

Niebawem  zbiegł T arło  na dół, ale także 
tyłku pu to, aby się z F lorą  pożegnać , j a ­
koż po bardzo krótkiej konwersacyi także 
odjechał

Już się w tedy zm ierzchało. Służący w niósł 
lam pę do salonu i postaw ił ją na stole sto ­

jącym  we środku. F lo ra  wyszła na  chwilę 
do swojej sypialni — a kiedy w róciła, za ­
sta ła  Ignasia i F ilka w salonie.

F lora była w  piekielnym  hum orze. Na jej 
czole siedziała chm ura gradow a, u sta  jej 
się ściągnęły, jej oczy były bez blasku ; na  
jej tw arzy odbijało  się pew ne roztrojenie, 
jakie zwykło nas obejm ow ać w chw ili d o ­
znanego zaw o d u : ale w jej całej postac i 
i ruchach  widać było przytom ność siebie 
i tę  energiję, która człow ieka silnego ch a ­
rak teru  nie opuszcza naw et po doznanym  
zawodzie i każe mu szukać innych środków  
ra tunku .

Ignaś to spostrzegł i m usiał w sobie o- 
budzić całą  sw oją odw agę, aby zbliżyć się 
do niej i podać joj rękę.

F lo ra  naw et nie spo jrza ła  n a  niego, za-

Bank auatro-węgięi. kruszców 198,796.035 
z l r .  not 363,600.000 zlr.

Bank wioski kruszców 336,621 733 lir., 
not 948,451.000 lir.

Z tego zestawienia widzimy, że metalowe 
rezerwy największe poriada bauk francuski i 
to nierównie większe, aniżeli tak okrzyczany 
p ■ V7~zc~hnie bank angielski, gd t e jeduak 
cheki ? giri pośredniczą w obrocie olbrzy­
mim; najsłabszym zaś w stosunku do bank­
notów obiegających jest zapas banku wło­
skiego.

Co znów się tyczy banku austro-węg., to 
mniemają biegli ekonomiści, że rezerwa jego 
powinna wzróść podczas regulacji waluty 
przynajmniej o 70 milionów zlr., jeśli ilość 
not obiegowych pozostanie taką, jak  jest o- 
beenie.

Co się tyety d r u g i e g o  pytania, czy w 
razu  przyswojenia sobie waluty złotej nale­
żałoby pozustawić w obiegu pewną kontyn­
gentowaną ilość monety srebrnej, zależy roz­
wiązanie kwestji od tego, czy moneta obie­
gowa srebrna, a zatem moneta k u r a n t o w a  
‘ 'tą  będzie w wartości nowych jednostek 
złotych, czy też w wartości znacznie mniej­
szej; przytem jeszcze konstatujem y, że m ię­
dzy monetą obiegową (Currem muuze) a zdaw ­
kową (Scheidemuute) wielka zachodzi bóżni­
ca, gdyż pierwszej używać można w razie 
wypłat bez ograniczenia ilości, drugą zaś 
tylko w małej kwocie płacić wolno. Jeżeli 
nowe monety srebrne pod wzgigćem rzeczy­
wistej ich wartości były dość zbliżone do 
wartości jednostek w złocie płatnych, mogła­
by wejść w obieg znaczna ilość monety srebr­
nej bez pog irssenia waluty złotej.

Gdyby znów moneta srebrna miała być wy- 
tiaczabą np. w dzisiejszej j a k o ś c i  srebrnych 
guldenów, pcwinnaby ilość takowej wynosić 
co uajwięcej 7 do 8 guldenów na głowę lu ­
dności, bo iyle już wystarczy do utrzymania 
p iaw :dłowego ruchu handlowego w monar­
chii.

Pod względem t r z e u i e g o  pytania, azaii 
pozostawić wypadnie w obiegu pewną ilość 
nieoprocentowanych każdego czasu w sre­
brze (?) płatnych n o t  p a ń s t w o w y c h ,  a- 
toli bez kursu przymuoowego — podciebiy 
się w komisji izbowej edania, a na pełnem 
posiedzeniu przeważyła opinia, iż to pozosta­
wienie w obiegu oznaczonej ilości not pań­
stwowych żadnej nie przedstawiałoby trudno 
ści, raz dlatego, ponieważ wypłata takowa 
wobec znacznych sapasów kasowych bidzie 
zawsze możliwą, a powióre mogłoby w takim 
razie państwo znacznie mniej zadłużać się, 
chcąc wycofać z obiegu dotychczasowe noty 
państwowe, jak  wiadomo, bez żadnego po­
krycia dotąd kursujące. N adto jeszcze winni­
śmy objawić życzenie, żeby przyszła moneta 
srebrna obiegowa była jeno z b 1 i ż o u a do 
wartości nominalnej, nie <:aś z u p e ł n i e  z 
n i ą  z r ó w n a n a  gdyż w takim  razie, jeśli 
wartość srebra się podniesie, zachodziłoby 
wielkie niebezpieczeństwo, że taka  przednia 
srebrna muneta wyjdzie zupełnie z Kra u.

Nareszcie niech nam wolno bęazie objawić 
życzenie powszechne, żeby ministerstwo skar 
bn wszystkie dotychczasowe noty państwowe 
(Staatsnoren) czemprędzej wyoofało z obiegu, 
co stanowić będzie chrzest uzdrawiający r a -  
szą walutę.

N a j w a ż n i e j s z ą  wszekże w tej całej 
sprawie regulacyjnej jest kwestja czwarta,

ledwie dotknęła jego ręki i spy ta ła  go za­
raz ob cesem :

— Więc p an  Zaklika odm ów ił ?
Ignaś z obawy jak iejś sceny gw ałtow nej, 

k tórą przeczuw ał, m usiał się uciec do k łam ­
stw a i rzek ł: .

— N e była to  odm ow a, tylko opór, k tó ­
rego zresztą trzeba  się było spodziew ać.

— Ale dla m nie to odruowa, —  o d p o ­
w iedziała mu F lora, — na  co to w baw eł­
nę obw ijać? Cóż te raz?

— T rzeba się zastanow ić, — rzekł Ignaś.
- W ięc zasiadajm y do rady i z a s ta n a ­

wiajmy s ię , — odpow iedziała m u F lo ra  z 
w idocznym gniewem  i sarna pierw sza sia ­
dła przy stole.

Filek i Ignaś siedli także przy stole. Ignaś 
milczał.

F lo ra  się zniecierpliw iła i zaw ołała :
W ięc m ów , bo ja  naw et nie w iem , 

nad  czem się chcesz zastanaw iać.
Ignaś milczał. To ją  jeszcze więcej znie­

cierpliwiło, zaczem sam a zao ra ła  głos i 
m ó w iła :

— P rop o n o w ałam  Frydruszow i, ażeby to 
w yrobił przez ojca, aby p an a  Zaklikę jako 
um ysłow o chorego wzięto w  k u ra te le , ale 
odm ów ił. Gzy m ożesz to w yrobić przez 
ad w o k ata?

Ignaś się zastanow ił a potem  rzek ł:
Jakoś mi to  nie w ypada.
— Nie w ypada więc cóż ci w ypada ?
Ignaś milczał. F lo ra  w zruszyła ram iona­

mi i rzek ła-
—  T u  milczeć nie m ożna T u  trzeba się 

decydow ać, bo  ja  czekać aie mogę. Chcesz

a mianowicie, czego się trzymać należy w 
przeliczaniu teraźniejszych guldenów srebr­
nych i papierowych ua złoto. I  rzeczywiście 
najwięcej utrudnia pomyślny przewód regn- 
acji okoliczność, że się w ułożeniu tej t  z. 

relacji krzyżują najrozmaitsze aspiracje, pre­
tensje i interesa, którym  wszystkim dogo­
dzić jest ozystem niepodobieństwem. Z góry 
tedy jest do przewidzenia, iż zawsze sporo 
zuajdzie się malkontentów, w jakikolw iek- 
bądź sposób kwestja niniejsza zostanie roz- 
strpygn ętą Sprzeczne są bowiem przedewszy- 
etkife a roszczenia eksporterów i importerów, 
a może w wyższym jeszcze stopniu interesa 
dinżuików i wierzycieli, potem producentów 
i konsumentów. Rolnis sprzedając swoje lie  
miopłudy, równie jak  przemysłowiec sprze­
da ący swe wyroby na targach ; :agranicinych 
radby za otrzymauą tem monetę z ł  o tą  (szter- 
lingi, frank., n a rk i i  dostać w krńju jak  n a j ­
w i ę c e j  guldenów, bo on podatki, robotni­
ków, życie i t. d. płac guldenami. Przeci­
wnie ten, który towary nabyć zamierza za 
granicą, chi lałby u uas najwięk-„zą ilość zło­
ta za n a j m n i e j s z ą  s u m ę  g u l d e n ó w  
zakupić dla uiszczenia tamże wypłaty nale- 
żuej. T aka sama przepaść oddziela interesa 
wierzyciela od interesów dlużmks, a w szczo 
gólności uderzającą jest różnica zachodzące 
między interesem państwa jako dłużnika z 
jednej, a interesem zagranicznych jego wie­
rzycieli z drugiej strony. Wiadomo, że na­
czelny zarząd skarbowy po długich nar&dacii 
i obliczeniach zdecydował się ostatec znie przy­
stać na relacją, mocą której jeden nasz gul­
den równa się dwom lraukom i 10 oentimom 
w zlocie.

Relacja rzeczona (1 gulden =  2 fr. i 10 
centim.) odpowiednią jest kursów, londyń­
skiemu 120 80 złr. za 10 funtów szterlingów, 
lub też wyżce złota 19*04 procentu (Gold- 
ag>o). Lubo takie oszacowanie guldena jest 
sluszneui ze wszech m iar i sprawiedliwem, bo 
polega na przeciętnym z 15 lat ostatnich kur­
sie srebra; napotyka ono przecież na opozy­
cję rac rolników naszych, twierdzących, że 
guioen nasz jest przecież wi . ęce j  w a r t  ni ż  
d w a  franki i 10 ctm ., a przeto relację na- 
zywaja zbyt niską. Z drugie, strony znów 
podnoszą lament wprost przeciwny hurto­
wnicy nasi, trudniący się przywozem towarów 
zagranicznych, i wierzyciele nasi zagraniczni 
twierdząc, że p r z e c e n i a  my guldena, ró 
wnoważąc go z 2 fr. i 10 et., bo on tego 
w art nie jest.

Już samo to przeciwieństwo dowodzi naj­
lepiej, że słuszną jest cyfra relacji. Zdaniem 
Izby pom enion? re lacja , jakkolwiek jest 
wyższą niż przeciętne kursy z lat 1865— 1891, 
uie będzie nikogo reu.ć, jeśli zam aet 27 lat 
ostatnich weźmiemy 15 lat ostatnich (od r. 
1875 do 1891) za podstawę do przeciętnego 
obliczenia kursów. Relacja przeto nie jest 
bynajmniej zbyt wysoką (jak twierdzi zagra­
nica) i potrzebowała Dy racuej idąc za głosem 
naszych roluików podwyższenia a nie obniże­
nia. Nie należy bowiem spuszczać z uwagi 
tej bardzo decydującej tu  okoliczności, iż w 
razie uchwalenia nowei waluty, p o p y t  z a  
z ł o t e m  spowoduje stopniowe podr iżeuie 
onegoż, co naszych rolników narczi na ummej- 
azenie wywozn, lubo i oni pamiętać powinni, 
że nowj nas - gul den z ł o t y  cora.^ większą 
m.eć będzie wartość.

( Ciąg dalszy narfapi).

v.ziąć ślub ze m ną natychm iast, w S an d o ­
m ierzu czy w P acanow ie, to  mi wszystko 
jed n o ?

I to nie w rp a d a , — rzekł Ignaś , — 
mogłyby z tego być aw antury  i jeszcze 
potem  uznanoby ślub za niew ażny

—  W ięc cóż?
— Ja  jestem  gotów  na  wszystko, ale tak 

sąazę, że trzeb a  postępow ać rostropnie
— W ięc radź.
— Jabym  był zdania. — mówLł Ignaś z 

tem  uczuciem , że znalazł środek zbaw ie­
nia, — że byłoby najlepiej , gdybyś w yje­
chała  n a  krótki czas za granicę. Ja  tymi za- 
sem ojca obrobię, Firlejow ie, którym  także 
na tem  zależy, aby skandalów  nie było, 
b ęd ą  mi do tego pom agać. Firlejow ie m a ­
ją wpływy na n ie g o . . .

— Piękny wpłvw  m ają, — przerw ała  m u 
Flora, — jak skoro już  od tygodnia nie 
m ogą się w cale pokazać u niego. Dawno 
już nie słyszałam  nic tak głupiego, ale mow 
d a le j . . .

Ignaś się skonfundow ał cokolwiek, ale m ó- 
wił dalej jak  m óg ł:

— Jeżeli go zaś nie obrobię, to z dniem  
m ojej pełnoletności przyjadę do ciebie a 
w tedy zaraz ślub weźmiemy ze sobą, choć­
by nazajutrz.

—  A potem  co ? — spytała go F lo ra , 
patrząc ostro  m u w oczy.

(Ciąg dalszy nastąpi).
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Listy „Kurjera Polskiego"
(W izyta p. Ministra Bossę.— Kontrola szkół.— 
Memorjał depntacji. — Uroczystość poświęce- 
nia sztandaru „Lotni* — Wyjazd na świece 
powietrze małych obywateli. — Posiedzenie 

Towarzystwa przyjaciół nauk).

Poznań, dnia 5 lipca 1892.
Wiecie już zapewne, że p. minister oświaty 

dr. Bessę zaszczycić raczył swą obecnością 
naszą prowincję. Przybycie p. m inistra miało 
na cela rozpatrzenie się w stosunkach miej­
scowych Podróć ta  dawno zapow adana obu­
dziła czujność Niemców i nadzieję w sercach 
Polaków. P. minister bardzo troskliwie badał 
wszystko i na wizytach w rozmaitych szko­
łach objawiał najzupełniejsze zadowolenie. Dzi 
wiło go wszakże, że w szkołach, w Których 
wykładają naukę nauczyciele Polacy, dzieci 
czynią lepsze postępy, n ż w szkołach, w któ 
ryeb Niemiec w języku niemieckim naneza.

Co wyniknie z rewizji dokonanej przez j 
m inistra, trudno odgadnąć, bo jakkolwiek 
tenże zdaje się żywić jak najlepsze zamiary 
i chęci, partja rarodowo liberalua, wolno-kon 
serwatywna i urzędnicy niemieccy dziko ja ­
koś zapatrują się na wszelkie nlg- i złagodze­
nia, a głównie na ową politykę, tak zwaną 
u g o d o w ą .  W szyscy oni starają się w sfe­
rach rządowych obudzić ku nam nieufność 
Już niejednokrotn.e wypowiedziano, wypisano 
i wydrukowano, że wierność polska dla tronu 
nie warta zachodu i ik r  żywienia stosunków 
do któregokolwiek z mocarstw sąsiednich.

Zbyt to wiele na jednego, ner herkules 
contra plures, ale uderzając się w piersi, nrzy 
znajemy się Powiedzmy sobie do oczu, że w 
tern wszystkiem po części nasza wiua. Świe 
ży tego dowód w memorjale podanym do Mi 
nistra przez wybraną z Indzi niezależnych de- 
putację. Memorjał ten miał być, a przynaj­
mniej powinien był być, głosem ogólnym i 
skargą bolesną całego polsk-.ygo ludu, wyra­
zem stanowczym, ultimatom nieodwołalneca 
prześladowanych. Tymczasem objął on zale 
iwie część tych żądań, tych pragnień, jakie 

same wydzierają się z piersi. Deputacja zło 
żyła Ministrowi poroniony płód; — w me 
mor,aie zaledwie lekko dotknięto wyrsźuiej 
szych potrzeb a cicho tylko, nieśmiało, jakby 
niewolniczo wyrażono wolę narodu polskiego. 
M inister deputację przyjął jak  najuprzejmiej, 
nie szczędził pochlebnych słów ani obietnic, 
było to przyrzeczenie bawidełka, laleczki dla 
rozkapryszonych, rozpłakauych dziatek 

Czy podobna uwierzyć w taki ob aw ma 
łoletności naszych obyw ateli? Doprawdy, p a ­
trząc na to  co się dzieje, słysząc te głośne 
frazesy na posiedzeniach, na sejmikach, na 
zgromadzeniach, mimowoli nasuwa się myśl, 
że Polak tylko pod presją knuta lub miecza 
odczuwa sprężystość dneba, że oporność, że 
nart duszy, że niezłomnuść charakteru obja 
wia się tylko w uciskn i przemocy. Wizyta 
p. m inistra, jakkolwiek zapowiadana, była 
dla naszyuh panów niespodzianera zjawiskiem 
i jakkolwiek głośno, buńczucznie przemawia 
no przed przybyciem owego dygnitarza, wobec 
jego osoby znikli językowi bohaterzy, i me­
morjał zrobił fiasko na pociechę wrogom a na 
szyderstwo i pośmiewisko propagat rów n i e- 
d r a ś n i e u - a  s z l a c h e t n e g o  r z ą d u .

Ha ! czekajmy, „jakoś to będzie". Tak nió 
wili na&i przodkowie, a my przecież nieodro 
dzone ich syny'

Dzieci nasze za jaki lat dziesiątek zapo­
mną mówić po polsku, ale „Lutnia" w K o ­
ścianie nauczy nas śpiewać „Tadeusza". Piękna 
to była uroczystość, gdy Towarzystwo „ L u ­
tn i- poświęcało swój sztandar Po nabożeń­
stwie w farnym kośeiehf, dokąd udano się w 
uroczystym, majestatycznym pochodzie, ks. 
proboszcz Dziegiecki dopełnił poświęcenia. 
N astąpiła dalej wycieczka do ogrodn pani 
Mizgalskiej, gdzie też odbył się i koncert. 
Tańce w hotelu p. Denka stanowiły finał.

W d. 3 lipca mieliśmy również miłe wi­
dowisko. Oto nasi mali obywatele, dzięki 
ofiarności publicznej, wyjeżdżali na świeże 
powietrze do rozmaitych miejscowości. O dpra 
wił też na ich intencję ks. Sypniewski mszę, 
a po mszy z namaszczeniem prawdziwie oby- 
watelskiem przemówił do małych le tuków .

Poważna instytucja Towarzystwa Przyjaciół 
uauk odbyła w d 22 czerwca zwykłe półro­
czne posiedzenie, na którem złożono sprawo­
zdanie o stanie Towarzystwa. Przekonywa
ouo, że Towarzystwo rozwija się świetnie. Bi­
blioteka coraz większe przybiera rozmiary, 
nawet mnzeum pam.ątek h sti ry, znych w p er- 
w iz m półroczu r. b. rozszerzyło o wiele swój 
lokal Zaizczycił też Towarzystwo swoją obe 
cnością p. M inister Bossę, który w towarzy- 
B'w.e prezesa baroua Wilamowitza zwiedził 
poszczególnie wszystkie działy naukowej skar­
bnicy naszej.

Co się tyczy urodzaiów to w ogóle są one 
wyborne, dzięk dawniej obfitym deszczom a 
daiś stałej pogodzie Ozim ny p-ękue a na 
kartoflach dotąd nie widać zarazy. Koniczyny 
zebrano; żniwa za pasem.

Jesteśmy 
go gez. na; 
inne lata chociaż 
zalety higieniczne

(Echa kąpielowe).
Szczawnica, J  4 lipca 1892. 

w pierwszych początkach główne- 
nrpływ gości nieco słabszy niż po 

niesłusznie. Pomijając jnż 
w oczy bijące, to jeżeli

kiedy, to w tym rokn, dzięki energii zarządn 
w górnym zakładzie z dyrektorem p. Zielon­
ką na c-ele i dzięki olbrzymiej zapobiegliwo- 
ś-i p. dra Kołączkowskiego na Miodzinslu. 
•Szczawnica jako miejsce kąpielowe dla pier­
siowych chorych i jako zakład pierwszorzędny 
wodclecaMicay, zasługuje pod każdym wzglę­
dem na największą cpiekę i poparcie lekarzy 
polskich, w jakimkolwiek zakątkn Europy się 
znajdują.

Bawiłem dwukrotnie w zakładzie dra Win- 
ernitza, lecz przyznać mnszę szczerze, iż tu ­

tejszy zakład hydropatyczny jest wygodniej­

szy a procedury wodne, pod okiem na miejsen 
ciągle pozostającego lekarza przez 6 górali 
w oddziale męskim a sześć góralek w oddzia­
le kebiet prowadzone, mogłyby nawet umarłe- 
g« wskrzesić. — „W szystko mi dałeś, co dać 
mogłeś panie" śmiało powiedzieć można 
Szczawnicy: siedm cudownych źródeł leczni 
czych — powietrze z Pienin, tej polskiej 
Szwajcarji — wygoda i komfort w pomie­
szka" lach — zakład inhalacyjuy lepszy od 
takiegoż w Gleichenbergn, założony przez 
nieodżałowanej pamięci dra Jauochę — żenty- 
czarnia i wyroby kefirn p. Szamejta — znako 
mite a tanie restauracje pp. Oleksego i Jagu 
slńskiego—  porządek kąpielowy,dozorowany ze 
znaną wam energią przez komisarza p. Wła 
dysława Swolkiena z Krakowa, wzorowy 
Zarzad i goście nie mają głów wdzięczności 
dla ostatniego za zaprowadzeuio taks fiakier­
skich — za ciągłą rewizję miar i wag — za 
pilnowanie, by bracia mujżeszowego wyznania 
nie zabierali w mouopol najlepszych krzeseł 
ławek i ubierali się po europejsko.

W dzień św Władysława cały zarząd, 
wszyscy lekarze kąpielowi i liczni goście skła­
dali życzenia tntejszemn zasłużonemu lekarzo­
wi zdrojowemn, p. dr. Władysławowi Ścibo- 
rowskiemn. Muzyka weteranów ze Lwowa 
rozwesela gości dziennie przez 4 godziny.

Do stron ujemnych należy szwargotanie ży 
dów po niemiecku i monopol mięsa, dzierżony 
silną ręką przez p. Lejbę Steinera, Tośka Ln- 
stiga, Hirsza Kornheisora na szkodę gości ką 
pielowych, mających własną kuchnię; po 
mimo ustanowionej przez Radę gminną ceny 
48 ct. za kilo, sprzedaje spółka mięso kro 
wie po 54 i 60 ct. — w tym względzie wzdy­
chamy o pomoc świetnego c. k. starostwa no 
wotarskiego.

Artyści krakowscy z pp. Rygierem, Kałn- 
żyńską, Siennicką i Sliwickim rozpoczną swe 
przedstawienia w tutejszym dworen gościn­
nym jnż w sobotę „Kroczkiem p. Mece­
nasa".

Na 15 sierpnia b. r  zapowiedziany jest 
przyiazd pp. ministra i starosty Dunajewskich 

rodziną, księcia Sapiehy i prezydenta dra 
Szlachtuwskiego.

Klnb szczawnicki zawiązuje się i zapewnie 
jeszcze w tym tygodniu nkonstytuuje się. 

Liczba gości wynosi przeszło 900 osób

syna swego w Nawrze pod Chełmżą, licząc 
la t 87. Człuwiek skromuy, oddał niemałe przy­
sługi Prusom zachodnim.

KIJRJER WARSZAWSKI.
* W ciągn z. miesiąca do ZakLdn bakte- 

rjologicznego dra Bujwida, przybyło na ku­
rację 42 osób, pokąsanych przez wściekło zwie­
rzęta. Pacjenci jochodzą: 13 z Warszawy 
okolicy; 19 z priw incji Królestwa i 10 z gn 
bernii grodzieńskiej, mińskiej i m Chylewskiej 
Pomiędzy pacjentami, trzy OBoby przybyłe i 
Mohylewa, pokąsane były przez wściekłego 
wilka.

KURJER WIEDEŃSKI.
* Rosyjskie akcyjne Towarzystwo dla ho 

dowli j handln końmi, zostało zaz na zawsze 
wykluczone z tntejszych wyścigów za nadu­
życia i oszustwo. Manewrowano końmi w roz 
maity sposób, aby wygrywać na totalizatorze 
i w zakładach. Zastępcą towarzystwa był 
Morgenstern

* Na wystawie pruduknje się specyfik włc 
ski, towarzystwo teatralne weneckie, grające 
w djalekcie. Są d > zabawne krotochwile pry­
watne przedsiębiorstwa mogą przyjeżdżać z 
czem chcą, to narodu włoskiego nie dotyczy. 
Tak samo mógłby przyjechać każdy toatr poi 
iki i odpowiadałby tylk li za siebie. Jeżeli je 
dnak komitet juki urządza przedstawienia ne- 
rodowe, to nie mogą one być ani lokalne aui 
prowincjonalne. Ci, co we Lw u wie protesta 
ogłaszali, zapomnieli o tern, ale podobno już 
przejrzeli. W bali muzycznej po bolender 
skiih prześlicznych chórach „a capella", nad 
którymi się tu zachwycał p Bylicki, odbywa­
ją  się z kolei koneerta amerykańskie. Zapo­
znają one z kompozytorami zam orskim i, jak 
Dowell, Herbert, Schoenefeld, któr>y w Eu 
repie całkiem są nieznani.

* D 6 bm skonfiskowano tu ua targa całe wo­
zy zepsutych wiktnałów, nie mniej i po skle

ich Przykład godny naś'adowauia zawsze, 
a róż dopiero wobec, wybuchu cholery w Ro 
sji azjatyckiej i wśród upałów lipcowych.

* W cyrku Busch odbywa się co dzień walka 
atlety z niedźwiedziem, który ma pysk obuty 
Tłumy na to widowisko się tłoczą.

Z RÓŻNYCH STRON.

KRÓW KA L IT E R A C K O -A R T Y ST Y C Z N A .

A  Dr. Zygmnnt Laskowski, dziekan wy- 
działn lekarskiego w Gonewie, ukończył „Wie! 
ki atlas normalny anatomii człowieka", owoc 
dłngich la t pracy. Jest to memal jedyny atlas, 
odpowiadający wymaganiom ranki i nauczauia 
uniwersyteckie,g i, na wydziałach lekarskim i 
przyrodniczym. Atlas wykonano w zakładzie 
genewskim p. Stanisława Branna, Polaka, a 
stronę rysunkową wykonał p. Zygmnnt Bali­
cki. Zaznaczyć wypada dla przestrogi pragną­
cych nabyć ten atlas, że jednocześuie wydał 
jakiś spekulant lichy atlas anatomiczny pod 
nazwiskiem dra J . Lasków sky ego, racbnjąc 
na to, że łatwowierni dadzą się złapać na po 
dobieństwo nazwiska.

A  Sławny kompozytor franenzki, Gounod, 
ma być nmierającym.

A  Znakomita nasza artystka, panna Anna 
Bilińska, przebywająca obecnie w Paryżn, nie 
bawem wstępuje w związki małżeńskie i w je­
sieni r. b. zamierza na stałe osiedlić się w 
Warszawie, gdzie założy szkołę malarstwa wy­
łącznie dla kobiet.

* W Messynie stwierdzono jeden wypadek 
cholery, który jedn k nie zakończył się 
śmiercią

* W m. Odessie w tych dalach niejaka 
Melanja Lesz, żona włościanina, nieżyjąca z 
mężem, zamora -wała w nocy czworo swoich 
dzieci Jak  zdaje się, morderczyni wykoDała 
tę zbrodnię pod wpływem nacadu histery­
cznego, oddano też ją  do szpitala pod obser­
wację.

* Na karawanę wiozącą złoto z Syberji dc 
Petersburga, napadli rabusie i uprowadzili ca 
ły ładunek ważący 16 pudów. Złuto pochodzi­
ło z płukalni Niemanna.

* Donoszą z Rossowa nad Donem, że cho­
lera pojawiwszy się na stojących pod A stra- 
chanem okrętach, prz- niosła się i do miasta 
gdzie zmarło już kilku lufizi.

* W Paryżn zastrzelił się znany nandlsrz 
djamentów, Juliusz Loewy, zostawiając czte­
ry miliony długu. Samobójca, który żył zupeł­
nie skromnie, pozostawił list, w którym przy­
znaje, iż żvł całe życie kłamstwem, że zatem 
nic po jego śmierci nie wykryją.

K R O N I K A  E K O N O M I C Z N A .
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: W dnin 3 b. m. w Rohatynie zawiązała 
się filia Sokoła lwowskiego; wybrano preze­
sem p. W Manastei skiego, notarjnsza. zastę­
pcą p. F r. Marksa, oraz wydział. Członków 
zapisało się dotąd 30.

Czytamy w Gazecie Narodowej Do sła­
wnego w ostatnich czasach Storożyńca ua Bu­
kowinie przyszło d. 29 zm. dwóch podróżnych 
z Teme8zwaru. Następnego dnia udali się do 
odległej o pół mili Ropczy, a ponieważ niema 
tam żadnugo d mu zajezdnego, zamieszkali w 
domu prywatnym. Starszy z nich 68 letni Mau­
rycy Meworan poszedł do sąsiedniego szynku 
na obiad. W szynkn siedzieli tymczasem Pro­
kop Wikowan i jego żona, zamieszkali w Ro­
pczy. Gdy starzec zjadł i wyszedł, wyczła za 
nim i owa para małżonków. Niezważając na 
mnóstwo lndzi znajdujących się na urodzę, na­
padł Wikowan starca i nderzył go drągiem 
w głowę. W tej chwili zona Wikowana ncze- 
piła się rąk biednej ofiary, a Wikowan kil­
koma następnemi ndeizsniami formalnie roz­
trzaskał głowę Meworaha. Meuorah padł trn -  
pem na gościńca, a mordercy spokojnie ode­
szli, przez nikogo z mnóstwa świadków tej 
strasznej sceny nie zatrzymywani. Mordercy 
powrócili do szynkn i pili wódkę dalej. Na 
zapytanie obecnych, co ich skłoniło do tej 
zbrodni, odpowiedzieli zachwalę: „Bo nam się 
tak podobało!" Widocznie też żadnej innej 
przyczyny do popełnienia mordu uie mieli, bo 
nawet nie próbowali obrabować swej ofiary 
Po wypicia wódki odeszła zbrodnicza para spo­
kojnie, przez nikogo nie powstrzymani i od­
tąd ślad jej zaginął Żandarmerię uwiadomio­
no w czas jakiś o dokonanym morderstwie, ala 
tej nie ndało się dotąd schwytać zbrodniarzy. 
Morderstwo to, bezkarnie w biały dzień, wo­
bec mnóstwa osób, bez żadnego powoda po­
pełnione, — jest chyb i edynem w X IX  wiekn.

KURJER POZNAŃSKI
f  Jan  Nepomncsn Roman, najpierw ap te ­

karz, następnie księgarz i drukarz, a jak o  
taki założyciel drnkarni i księgarni w Pelpli - 
nie wraz z Pielgrzymem , nmarł 28 z. m. u

Ułatwiema pocztowe. Od 1 czerwca b. 
w e u z ł y  mocą rozp ministerstwa handln (r 19 
maja 1892 1. 17.096) w monarchji Austro 
węgierskiej w wykonanie następujące d ść 
znamienite n lg i:

1) Niedostatecznie lnb wcale niefrankowano 
k a r t y  k o r e s p o n d e n c y j n e  wysyłać bę 
dzie poczta za śeiągnieniem z adresata po­
dwójnej należytości pocztowej, jak to bywało 
dołąd przy listach nieopłaconych. A d r e u  
na przodzie korespondentki wolno także n 
mieszczą ć na przylepionej karteczce, byleby 
jej rozmiary nieprzekraczały przepisanego sto 
snnku (2 : 5 centimetiów). —  N a d a w c u m  
kerespundectek slnży też prawo pmieszczać 
na przodzie nazwisko i dokładny swój adres 
czy to pismem, czy stampilią, czy odciskiem 
albo drnkiem. Na odwrotnej stronie korespon­
dentki może się mieścić także d r u k o w a n e  
o g ł o s z e n i e  lu-b r y c i n y .  Nadawcom ko 
regpondentki z o p ł a c o n ą  j n ż  o d p o w i e ­
d z i ą  wolno na przodzie drogiej koresponden­
tki (na odpowiedź przeznaczonej) umieścić na­
zwisko i adres swój, tak samo jak powyżej 
p wiedzmnem był). Korespondentki z rozmia­
rów lnb powierzchowności niezastosowane do 
pocztowych przepisów regulaminowych trak to­
wane będą jak zwykłe listy.

2) Od dotychczasowej reguły, że druki za 
zniżoną taksą uie będą wysyłane, jeśli tekst 
drukowany uległ zmianie przez pismo albo 
wpływ mechaniczny nadal dopuszczane będą wy 
iątki a mianowicie: a) d i przodzie posyłki
drukowanej mozua umieszczać nazwisko, firmę i 
zamieszkanie n a d a w c y ,  b) na drukowanych 
kartach wizytowych wolno uwidocznić adres, 
zam es/kanie, stan, a raczej zawód nadawcy, 
a nadto i początkowe litery powszechuie p rzy ­
jęte, jak np. Z P. I. i t. p ; c) można na 
drnkach pudawać, lnb z m i e n i a ć  pismem 
albo inuym mechanicznym sp sobem d a t ę ,  
p o d p i s ,  f i r m ę ,  zawód, zamieszkanie na 
dawcy ; d) do zrobionej korekty może wygy 
łający dodać m a n u s k r y p t  i na korekcie 
wymienić zmiany przezeń uczynione i dodatki, 
które się odnoszą do korekty, formy i drnkn 
dzieła. Jeśli zabraknie miejsca, można te do­
datki spisać na osobnych także arknszach ; d) 
błędy drukarskie wolno poprawiać na innycb 
także drnkacb a nie ty lk ’ na arknszach do 
korekty przeznaczonych : f) można też niektd 
re części wydrukowanego tekstu poprzekre- 
ślać, aby się stały nieczytelnymi; g) wolno

także podkreślać ustępy tekstu dla zwrócenia 
na nie uwagi szczególniejszej; h) wolno też 
na cennikach ofertach, kursach i okólnikach 
handlowych umieszczać lub zmieniać pismem 
lub mechanicznie liczby, nazwisko podróżnika 
(ajenta) i dzień jego przybycia; i) na ogło­
szeniach odjazdu okrętów można uwidocznić 
datę odjazdu pismem zwyczajnem ; k) na za­
proszeniach albo wezwaniach wolno wymieniać 
nazwisko zaproszonego, dzień, miejsce i cel 
zebrania; 1) na książkach, nutach, czasopi­
smach, fotografiach i rycinach możua nmie- 
saezać dedykacją, niemniej dołączyć rachunek ; 
m) na odwrotnej stronie drukowanych i w o  
góle otwartych ofert i poleceń k s i ę g a r 
s k i c h  względem Isą ż e k , not, ryciu, dzieu 
uików, czasopism, wolno uwidocznić pismem 
zwyczajnym zamówione albo ofiarowane dzie­
ła, na przedniej zaś stronie czyli na przodzie 
można także popodkreślać albo poprzekreślać 
tekst drukow any; n) wreszcie wolno k o l o  
r o w a ć ryciny w czasopismach mód, jakoteż 
mapy geograficzne itp.

3) W posyłkach p r ó b e k ,  zawierających 
p ł y n y  lub t ł n s z c z e ,  ma prawo wysyłają­
cy (nadawca) nżywać drewnianego opakowa 
nia z przyśrubowaną pokrywką lnb też nży 
wać może naczyń zu skóry, byleby była gę­
sią i twardą. Dozwolone są też wysyłki 
pszczół żywych według taryfy próbek ; mają 
być jednak umieszczone w pudłach bezpie 
cznyrh i uie wykluczających możności kon­
troli. (Dole r.ast)

Kronika polityczna.
Sensacyjną wiadomość przyniósł telegraf 

wiedeński przed paru dniam i, tę mianowicie, 
iż za ustawą regulującą, przemysł budowlany, 
głosowali również antysemici.

Tern bardziej sensacyjną była powyższa 
wiadomość, iż jak  z bardzo łatwych obliczeń 
wynikało, łączyła się z nią okoliczność ta, iż 
antysemici byli tym razem języczkiem u wagi 

że to oni przechyl li szalę na stronę wnio 
sku.

Postępowanie antysemitów było ba:dzo ja ­
sne dla ludiri którzy sceptycznie i zgryźliwie 
patrzą na obecne stOHunki parlamentarne, na 
„nowy kurs" polityki austrjackiej i jej naj­
bliższą przyszłość. Samo zestawienie ohok sie­
bie stronnictw : lewicy, frakcji Steinwendera, 
klubu Coroniniego, antysemitów i klubn Tren 
ono — jest aż nadto wymownem. Wszakże 
to głosowali Niemcy i Włosi p rzec iw .. .  Sło­
wianom Na 131 głosów przeciwnych propo­
nowanej ustawie złożyli się wszakże Polacy 
mlodocze-i i klub H ohenw arta, jak  wiadomo 
szczerze autonom istyjzny i w znacznej części 
złożony z żywiołów słowiańskich,

Sytuacja bieżąca dla tych pesymistów za 
rysowuje się coraz wyraźniej, jako  przeddzień 
centralizmu i germ anizacji. .

Owszem krańcowi z pomiędzy tych pesy­
mistów sądzą, iż cćntrahzm i germanizacja, 
jako dach czasu, stała t. ndencja w Izbie, dziś 
już są faktem dokonanym, i że większość 
niestała „od przypadku do przypadku" dzi­
wnie się jakoś składa w sensie ^p rz y ja z n y m  
autonomii i żywiołom słowiańskim.?

Dlatego są ci pesymiści wdzięczni Koi u 
polskiemu, iż zręcznie i nieznacznie po raz 
p.erwszy pokazało ząbki sferom decydującym 
i że acalilo cześć polityki polskiej, jak  wia­
domo dotychczas szczerze antonomisiycznej i 
zachowawczej.

Sądzą zresztą, że i w sprawie regulacji wa 
luty byłoby Koło silniej wyraziło uczucia 
kraju, gdyby nie sm ntna interwencja pewnego 
małego miasteczka, które w chwili stanowczej 
zamknęło usta najgroźniejszemu w Austrji 
przeciwnikowi złotej waluty i zdementowało 
z góry wszelką akcję Kola przeciw zrotej wa- 
luoie.

Ale jeszcze nic zwiędły laury dra Hofmo- 
k!a, a jnż Polak rozważać musi smętnie, iż 
z niemieckich najbardziej zbliżona do autono 
mistów grnpa antysemicka ma dla swych nie­
dawnych sprzymierzeńców tę tylko pociechę, 
iż przyobiecuje mąż w mężr, z Dimi solidar­
nie głosować, jeśli w jesieni dadzą inicjatywę 
do Doweli bud .wlanej w duchu zachowawczym, 
że obecne głosovranie tłumaczy naglącą po­
trzebę jakiejkolwiek ustawy budowlanej, w y­
mawia ię naciskiem petentów i deputatów 
od kól nteree-jWinych, wykręca się jednem 
słowem sianem, powiedzmy: k p i . . .  K to  bo­
wiem zn- Schlendnan  parlamentaryzmu au 
strjackiego, ten chyba me przypuści, aby od 
lat dzies-ęciu omawiana ustawa budowlana 
już w jesieni znaleźć m gła następczynię w 
now eli!

Z duma zapisuje organ antysemitów D eut ■ 
schet Volksblatt, iż r antysemici w Izbie są 
zawsze Da ph-< -kiedy przy zajśc;u pe­
wnych okolic; ^rają rolę rozstrzygającą* 

tłumaczy, iż ij ai razem „antysemici woleli 
wróbla w garści, uiż gołąbku na d a c h u . . ."

Jeśli głosowali z Niemcami przeciw S ło ­
wianom, sta'o się to tylko dla tego, iż wy­
słańcy budowniczych wiedeńskich, praskich 

z Gracu wywierał' presję na antysemitów 
żądając bezwarunkowo, ażeby glosowali za u- 
stawą także w trzeciern czytaniu I  dlatego 
to  tylko, łącząc się z lewicą, oni, którzy w 
łonie w/asnego narodu są przeciwbiegunem 
lewicy, zaprzeczyli tradycjom własnym i wy­
parli się rob , jaką dotyenczas grał ich obóz 
w toku traktowanej właśme sprawy przedło­
żenia budowlanego.

K tóż wie zresztą? W olno optymiście wie­
rzyć, wolno mu również deszyć się, i i  k ry ­
zys parlamentarna jest ju t  jak  gdyby zaże­
gnaną, poDiewr.z dobrze informowany z kół 
l iwicy Neues Wiener Tagblatt donosi, iż w 
za-adzie porozumienie pomiędcy hr Taaffe 

pp. Plenerem , Chlumeckym i Heilsbergiem 
jest już faktem dokonanym.

A więc: tout va bi*n nu meideur des mon- 
dee, wszystko najlepiej ua najlepszym źe świa­
tów, chociaż fakta szepczą, iż igoda nastą­
piła w sprawie dalszego, rozgraniczania po­

wiatów czeskich, w sprawie A i ram a, w spra­
wie szkółki utrakwistycznej, zamienionej Da 
słoweńską po w.eloletnich petycjach ze stro­
ny miejscowej iuduuści, w sprawie rozporzą­
dzeń m inisterjalnycb, iż dwa czy trzy m agi­
straty  w krajach słoweńskich na zapytania 
tłoweńsk 3 w tym samym języku winny od­
powiadać !

Jak wczoraj wspomnieliśmy, sprawa Spiu- 
ći’ća toczy się uietylko przed forum  parla­
m entu, ale także przed trybunatem państwa. 
O to krótkie sprawozdanie sądowe z pierwsze­
go dnia rozpraw w tej zaiste głośnej, głoSnej 
w najlepszem rozumieniu, sprawie sądowej;

Przewodniczył wiceprezydent trybunału pań­
stwa dr. HabietiDek.

Odczytano skargę posła Spinćić’a i odpo­
wiedź ze strony ministerjum.

Ze skargi dowiadujemy się , iż Spinćie, pro­
fesor seminarjum nauczycielskiego żeńskiego 
w G orycji, przeniesiony tam został za gorli­
wą działalność fachową w lotrji. Od lat dzie­
sięciu jest Spiućić posłem do sejmn, od p a ­
ździernika 1889 r. członkiem W ydziału kra­
jowego, od m arca 189] r. posłem do Pady  
państwa.

Piastując urząo człouka Wydziału krajo­
wego i posła, pozostawał Spinćić eo inso aa 
urlopie. D la tego też nie wykonywając czyn­
nej służby, nie mógł dopuścić się przekrocze­
nia dyscyplinarnego.

W yrażenia nielojalne, przypisywane mu, za­
czerpnęły sfery urzędowe z pewuej włoskiej 
g aze ty ; były one w istocie wypowi edziane 
podczas wystawy z 1891 rokn w Zagrze­
biu.

Poseł Spinćić pragnął zjednoczenia Kros 
cji w sposób niezgodny z obecDym prawno­
politycznym ustrojem monarchii. W  tej m y­
śli wyrzekł również, iż Starczewicz hył pier­
wszym, który wykazał ścisłą jedność istnie- 
iącą między Kroacją a ls trją . Ale, twierdzi 
skarga, życzenia powyższe nie są bynajmniej 
karygodne, o ile zmierzają na drodze legalnej 
do nowego ukształtowania stosunków prawno­
politycznych w granicach i pod egidą m o­
narchii austro-węgierskiej Nawet ustawa z 
21 grudnia 1867 nie dołącza do pragm aty­
cznych orzeczeu zwykłej klauzuli, iż są nie­
zmienne, owszem postanawia, iż w kwestjach 
najdonioślejszych wznawianą ma być co lat 
dziesięć ugoda pomiędzy ob-ema poluwami 
monarchii. W sampj konstytucji zatem wska 
za.,ą jest droga, po której dążyć wolno inte- 
resowauym do zmian dla nich korzystnych 
ich zdaniem.

Działalności swej ag:tatorskiej poseł S p in ­
ćić wprost się wypiera.

Odpowiedź ministerstwa nie uważa po stę ­
powania dyscyplinarnego za uwłaczające nie- 
kalności poselakiej. Inną jest rola Spinćić’a 
jako  posła i obywatela, inną jako slngi rzą­
du, który jako władza przełożona kontroluje 
go w służbie i poza służbą.

Obrońca poszkodowanego dr. P atta i widzi 
w kroku miuisterstwa pogwałcenie swobody 
słowa i nietykalności poselskiej, stawianie 
przeszkód w wykonywaniu praw  wyborczych, 
wreszcie postępowanie niezgodne z ustawą o 
urlopie urzędników państwowych.

Poseł Spinćić już dla tegu nie mógł do­
puścić się przekroczenia dyscypliuar i«go, iż 
przebywał na urlopie.

Przedstawiciel ministerstwa Spauu przema­
wia w myśl przytoczonej odpowiedzi m ini­
sterstwa

Spinćić dziwi się, iż idpa jeduości kroa- 
ckiej, niezmiernie rozpowszechniona, może 
jeszcze kogokolwiek dziwić i uderzać. Idea 
ta powołać może się Da fakt historyczny, iż 
była n )gdyś rzeczywistością. Jej zwycięstwo 
popchnęłoby naprzód Kroację pod względem 
kultury, dla monarchii zaś zjednoczona Kro 
acja nad brzegami A dryatyku przedstawiałaby 
niemałe korzyści... Mówca żąda, aby mu 
przytoczono słowa przeciwne prawu lub też 
uwlaczająoe czci urzędnika państwowego. 
Uczestniczył w ag‘tacji wyborczej o tyle, iż 
prezydentowi ministrów dwukrotnie o nadu­
życiach telegraficzni 3 donosił.

Jeśli w Jstrji panuje niepokój, dzieje się 
to od chwili, kiedy Słowianie się ockuęli. 
I- tr ja  posiada najgorszy z całej monarchii 
zarząd gminny i krajowy N ikt się nie tro ­
szczy tam o szkoły, drogi i regulację wód. 
Praw a wyborcze są pogwałcone na każdym 
kroku.

Radca Spauu przeczy powyższym tw ier­
dzeniom.

W iceprezydent Habietinek odracza roz­
prawę do czwartku ceLm, ziżądania od 
ministerstwa aktów postępowania dyscyplinar 
nego.

W S ain t-E t-enne Bćala, znacy wspólnik 
Ravachola, został ikazany Da rok. M arietta 
Soubert na pół rokn więzienia. M arietta za­
wołała : „Z narażeniem życia pomszczę się 1" 
za co trybunał skszał ją  dodatkowo Da mie­
siąc więzienia Bćala wyprowadzony z sali 
żegnał tłumy okrzykiem : „Niech żyje R iv a - 
cbol!" na który padła z wielu stron odpo­
wiedź „Niech żyje anarchia!"

Do kwadransa na trzecią z rana b lipca 
b. r. znanym był w Loudynie następujący 
wynik wyborów W ybrano 89 zachowawców,
U  liberalnych unionistów, 61 gladstończy- 
ków. Zachowawcy zyskaii ogółem 9 okręgów, 
nnioniści jeden, gladstończycy o ś m n a ś c i e .  
Pomimo to gladstończycy muszą jeszcze edo 
byó co najmniej 30 okręgów, ażeby osiągnąć • 
większość

Londyn jest za Gladston-*m, prowincja na­
tomiast raczej przeciw niemu Nawet Daily 
Nr ws przyznają, iż w drugiem dnia szczęście 
nie służyło partji liberalne} tak winrnie, jak  
w pierwszym. W drugim dniu zyski i straty 
nieomal -ię znoszą. —  Gladstone nie ustaje 
w agitacji. W Dalkeith oświaczył, iż godzi 
się również na home-rule szkockie. Anglia 
zmierza widocznie do nowej organizacji pra- 
wno-politycznej w dachu federacyjnym.

W C hiystjanr 50.000 °sób demonstrowało 
dnohu Królewskim, 12 000 osób urządziło

pochód uroczysty przed pałac królewski.



KTJRJER POLSKI, z dnia 8 lipca 1892 r.
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o n i k a  l w o w s k a .
Kalendarzyk zabaw i zebrań publicznych.

Piąteh 8 Upca.
-ert muzyki wojskow ej na  pl. św. Ducha.

deklam a°^Z*n*e ^ w ieczorem  popis m u z/k a ln o-  
chu • f  W stow arzyszen iu  »Skała« w gm a-

snym nrzv nlim. MilAcH-rłw *  Duehód
przeznaczeń.?1 PFZy ulicy Mickiewicza; Doc^ód 
ściuszk i n a  rzec2  fu n d ac ji im ien ia  R o-

f& o ta  9 Upca.

wacki yC‘leCZka iw ow skiego to w arzy stw a  ip ie -  
tś° 'E c h o *  do  B rzeżan  i k o n cert tam że. 

)r , , ^ d ż in ie  w pół do  8  w ieczorem  w  tea -
e m m  »Dom o tw arty *  B ałuckiego.

Niedziela 10 lipca. 
ycieczka »Sokoła«  do K ołom yi, 

yu iudow y w p a rk u  K ilińskiego.

Wtorek 12 lip va.
nv k e^ ra n ê s ię an k ie ty  w sp raw ie  k o lei lokal- 

c w gm achu  sejrr.ow ym .
D oroczny popis uczn iów  zak ład u  d la oc iem - 

niałycn.

k o n c e r t  m uzvk i w ojskow ej p rz ed  N a m ie s t­
n ictw em . 1 J

broda 13 U.pca.
. .  K o n cert m uzyk i w ojskow ej w  ogrodzie  m iej-

feodzinie 12  w p o łu d n ie  w s ta ro stw ie  
^ o w s k ie m  licy tac ja  in m in u s  n a  d o staw ę  szu -

Czwartelc 14 lipca. 
k K o n cert rnuzyk i w ojskow ej p rz ed  k o m en d ą

Piątek 15 Up ca.
0  godzin ie  7 w ieczo rem  zw y cza jn e  zgro­

m adzen ie  to w arzy stw a  »Sokół* w w łasnym  
gm achu .

^  K o n cert m u zy k i w o jskow ej n a  W yso k im

*1 laiiumości osobiste. Ju l ju sz  K o ssak  ba - 
wi od  k ilku  dm  we L w ow ie.

- [•yreKcjj ruchu kolei państwowej. O b e­
tn ij  k u rsu ją ce  na  p rz es trz en i kolei loka ln e j H a ' 
* oK n-R adow ice p o p o łudn iow e pociągi m ięszan e  

n r ‘ ^ ° 5 6  i 2 8 5 7  b ę d ą  n ieco  późn ie j z R ad o w iec  
a w zględnie z H ad ik falvy  w y ch o d z iły ; n a s tęp n ie  
zap ro w ad zo n e  z o stan ą  n a  czas od 15  lipca  b. r.

0 k o ń ca  p a źd z ie rn ik a  b. r. dw a  d a lsze  pociągi 
m ięszane  n r 2 8 5 9  i 2 8 6 0 . Od 15  lip ca  b. r. 
nędą o d chodziły  pociągi z H ad ik falvy , n r  2 8 5 7
0 godzin ie  8  m in u t 41  w ieczo rem , nr. 2 8 5 9  

r»°Q iZmie m in u t 4 2  w ieczorem , zaś pociągi
ow iec, nr. 2 8 5 6  o godzin ie  5  m in u t 4 0

po u  n iu  i n r  2 8 6 0  o godzin ie  7 m in u t 3 0
w ieczorem

to *awa robót w szkoło zeń. im św
Alb y, u m ieszczo n ą  je s t  w d w ó ch  w ielk ich  sa -  
ach  i zaw ie ra  ro b o ty  u czen n ic  w szy stk ich  k las

szkoły. K oooty w łóczkow e, su k ien k i, trzew i­
czki, p cw ijacze , czapeczk i, p rz e d s ta w ia ją  się  b a r-  

20 p iękn ie , i s ta ra n n ie  w ykończone  i z a jm u ją  
p rzew ażn ą  część  p ierw sze j sali. W zo ry  ry su n ­
kow e ^praca B o jkow sk ie j) z d ra d z a ją  ta le n t u m ło ­
d z iu tk ie j u czen n icy  i z a s łu g u ją  n a  w yszozególn ie- 
n ie - -Pięknie h a fto w an a  i w y szy w an a  b ie lizn a , 
ręczn ik i i se rw e ty  ro b io n e  śc ieg iem  H olbeina, 
św iad czą  o d o b ry m  guście  k ierow niczk i n au k i 
lu b ó t ręczn y ch  p an i H eleny B ystrzo n o w sk ie j. O ka- 
z a łY * n a w e t z p ew n y m  polo tem  trak to w a n y  zb ió r 
m alow ideł je s t  c h lu b ą  nau czy cie lk i ry su n k ó w  
p an n y  S ydon ji B a tid iszów nej. L a ła  w y staw a  je s t  
zaszczy tem  d la  k ierow niczk i z a k ła d u  p an n y  W in - 
' 11 f L o n g ch am p s, k tó ra  je szc ze  za c za só w  za- 
s te p s tw  a  d y re k to ra  w szKole im . król. Jadw ig i 
ZYskała sw ą  su m ien n ą  p ra c ą  i a r ty s ty c zn y m  zm y- 
s em  u zn an ie  w sze rszy c h  k o łach  n aszego  m iasta .

Z p o śród  całego  sze reg u  w ystaw  szkó ł lu d o ­
w ych we Lw ow ie, zw ycięzko  w y sz ła  w y staw a  
w szkole  im . król. Jadw ig i, o k tó rej onegdaj 
p isa liśm y. S zk o ła  im. św  A n n y  pod n iek tó ry m i 
w zględam i n a w e t ją  p rzew y ższa .

P o d n ie ść  rów n ież  m u sim y  n a u k ę  p ran ia  b ie ­
lizny , w czem  nie m a ła  je s t  z as łu g a  d łu g o le tn ie j 
k ierow niczk i ro b ó t rę cz n y ch  p an i H eleny  E y strzo - 
no w sk ie j i je j pom ocnicy  p a n n y  S a jew iczó w n ej.

K o ń cząc  n asze  sp ra w o z d an ie  zaz n ac za m y  
z u zn an iem , że ta k  św ie tny  teg o ro czn y  rezu lta t 
w y staw y  zaw dzięczyć  n a leży  n ies tru d z o n e j p racy  
ju b ila tk i k ie row niczk i p a n i K aroliny  B lahu tow ej, 
k tó ra  p rzez  o sta tn ie  1 2  la t p ra c ą  sw ą d a ła  p o d ­
w aliny  tem u  w yso k iem u  rozw ojow i n a u k i ro b ó t 
ręczn y ch  w szko le  w ydz. im . św. A nny .

Festyn n a  dochód  bu d o w y  p o m n ik a  J a n a  
Kilińskiego o dbędzie  się  w n ied z ielę  d n ia  1 0  
b m. w p a rk u  K ilińsk iego . —  W  festy n ie  b io rą
udział: Towarzystwo gimnastyczne » S okół* , po­
łączone chóry lwowskich towarzystw śpiewackich
1 dw ie m u zy k i w o jskow e. W ieczo rem  będzie  
cały  p a rk  illum inow any . K o m ite t p rzy g o lo w u je  
ró żn e  zabaw y  i gry, ig rzy sk a  d la  dzieci i inne 
n iesp o d zian k i. —  Jeże li 1 ylko pogoda  dopisze  
b ęd zie  to  jed en  z n a jb a rd z ie j u d a ły ch  festynów , 
n a k tu rv m  ca ły  Lw ów  się znajdzie .

2 Ossolineum B ib lio teka  zak ład u  będzie  
z am k n ię tą  aż do p ierw szego  w rześn ia . W  c iągu  
w akacji d o k o n an e  z o s tan ą  re p a ra c je  w ew n ątrz  
1 zew n ą trz  gm ach u .

Album, z a w ie ra ją ce  fo tografje  u czen n ic  w szy ­
s tk ich  cz te rech  k u rsó w  sem in a rju m  n a u cz y c ie l­
sk iego żeńsk iego , w ręczo n e  u s tę p u ją c e m u  p ro fe­
sorow i dr. K a w c z y ń s k ie m u , zo sta ło  w y k onane  
w  zak ład z ie  fo tog raficznym  a r ty s ty -m a la rz a  p. 
L u d o m ira  K oeh lera . F o to g ra fje  te  o d zn acza ją  się  
w *elkiem p o d o b ie ń s tw e m , zn ak o m item  re tu sz o ­
w an iem  . a r ty s ty c z n e m  u ło żen iem . N a w ystaw ie  
P- K o eh le ra  w idzim y m o m en ta ln e  zd jęc ia  z to ru  
W yścigowego, se rję  io to g ra tji ze z ja zd u  Sokołów'
1 w d u ży m  fo rm ac ie  fo tografję  r.a p o ice lan ie , 
n a jd o s to jn ie jszeg o  ks. a rc y b isk u p a  o rm iań sk ieg o  
Izaaka  Issak o w icza .

Zaręczyny D nia  2 9  go cze rw ca  o d b y ły  się  
Wf S z c ze p iń c a ch  z a rę cz y n y  h ra b ia n k i M elanii

D zieduszyck ie j, córk i K a ro la  i E le n te rji z hr. 
D z i e d u s z y c k i c h  z p an em  F ra n c iszk iem  b a ro n e m  
H eydlem  z B crem ian

Ze sfer adwokackich. Dr. P io tr  G órski 
w p isany  zo sta ł n a  lis tę  ad w o k ató w  z sied zib ą  
w B rzesku .

P o d z ię k o w a n ie , w. P a n u  K aro low i K ro - 
p io w sk iem u , obyw atelow i m ia s ta  L w ow a, o raz  
p rzezacn ei jego  m ałżonce , za  sp raw ien ie  do k o ­
ścio ła  obrz. łać . w N iem irow ie p rześlicznego  p a ­
jąk a  k rzy szta ło w eg o  i b ronzow ego, sk ła d a  n a j­
se rd eczn ie jsze  p o d z ięk o w an ie  s ta ro p o lsk iem  »Bóg 
zap łać*  w im ien iu  p a rafian  sw oich.

ks. Wladyslaiu Mścf&S
proboszcz w Niemirowie.

Egzamin dojrzałości w  IV. g im n az ju m  we 
L w ow ie odby ł się  pod p rzew o d n ic tw em  rad cy  
or. S am o lew icza  w d n iach  od 27  cze rw ca  do 
5 bm  Do egzam in u  zgłosiło  się  25  a b itu rjen tó w  
p ub liczn y ch , 1 p ry w a tn y  i 5 e k sle rn is tó w . Z a  
d o jrza ły ch  u z n a n i : B rzozow sk i S ta n is ła w  (z od- 
n aczen iem ), D am ian  A lek san d er, D ybuś A ugu 
sty n , E g ert W olf, G argu lińsk i E m iljan , K a lisz- 
czak  M arcin  (z odzn.), K a ń sk i L eon, K ie łb ińsk i 
E d m u n d , K rach  A dam , K ra to c h w ili  H enryk , Lo­
re n z  E d w ard , N o rsercw icz  B ogdan, P in i T a d e ­
u sz  (z o dzn .), P isa rsk i J a n ,  S eu fried  A rtu r  
(z odzn .), S tra u h ą l  W ac ław  (z odzn.), T liu llie  
M ieczysław  (z odzn.), W aligó rsk i B ron isław , W i­
k to r S te fan , Z ach arja s iew icz  K aro l, K ozłow ieck i 
A d am  (p ryw at.), C ieślik  A d am  (ek ste rn ), H off­
m an  M aurycy  (e k ste rn is ta ). P ięc iu  uczn io m  p u ­
blicznym  pozw olono  z jed n eg o  p rz ed m io tu  po ­
w tó rzy ć  egzam in  po ie rjac h , dw u e k sfern is tó w  
re p ro b o w an o  bez te rm in u .

IV. Lista Składkowa n a  p o m n i k  A l e k ­
s a n d r a  l ir .  F r e d r y ,  m a jący  s ta n ą ć  w e L w o­
w ie, d n ia  20 . cze rw ca  1 8 9 3  ja k o  w 1 0 0 -le tn ią  
ro czn icę  jego  urodzin .

Z e sp rzed aży  dz ie ł A le k sa n d ra  hr. F re d ry , 
p ie rw sza  w p ła ta  2 2 7  złr. 7 8  ct.; Jó z e f  M iąezyń- 
sk i z Ja śn isz c z a  3 0  złr.; M ag istra t m ia s ta  Ż ółkw i 
5 złr.; Dr. B obin  ze sp rzed aży  dz ie ł A le k san d ra  
h r. F re d ry  3 0  złr.; M agistrat m. S a m b o ra  1 0  złr.; 
U jejsk i K o rn e l z W y g n an k i gó rne j 2 złr.; K asy n o  
cyw ilne w Ja ro s ła w iu  p rzez  g o sp o d a rza  S ch e- 
fn e ra  jak o  sk ła d k ę  członków  5 z łr. 4 0  ct.; M a­
g is tra t  m ia s ta  T arn o w a  1 0  złr.; z listy  dyr. U . 
B ie s ia d e c k ie g o : W . B iesiadeck i 1 złr.; C zerneck i
1 złr.; M. S łu żew sk i 1 złr.; N iem en tow sk i 1 złr. 
ra ze m  4  złr.; A le k sa n d er P rz e d rz y tn irsk i 5 złr.; 
z lis ty  dyr. W al. K o z io ła : W. Kozioł, P a ry lak , 
F r. H o szo w sk i, S t. L ib rew sk i, D olnicki i M. 11 
po 1 złr.; Sz. S m al, I. Ja w o rsk i, M. K uzek , Z 
S tan eck i i S ło tw iń sk i po  5 0  ct., P a lm s te in  i A n­
to n i M azanow ski po 3 u  ct. ra ze m  9 z łr. 1 0  ct.; 
z listy L eszk a  W iśn iow sk iego  z K ra s ic z y n a : B o­
lesław  Jo cz , Ł oś, W ł., Dr. po 1 0  z łr. ra ze m  4 0  
zlr.; T o w arzy stw o  zaliczkow e w M o ściskach  10 
złr.; z lis ty  A nt. W y b ran o w sk ieg o  ze Z ło czo w a: 
A nt. W y b ran o w sk i, Leon K ro b ick i i F r . Górski 
po 2 złr., Dr. R o d e r, M. S z ta b a , T ad . S trzeleck i, 
Dr. B illet, L. W illner, G arfein  H erm an , Dr. K o- 
raczk o w sk i, Jó z e f  Goid, A lfred  Z aw ad zk i, Dr. Wł, 
B o dyńsk i po  1 z łr .;  St. K ory  to w ski, 11. T ęcza- 
k o w sk i, F r . X. D ębicki, R y lsk i, W ł. L im anow sk i, 
B ukow sk i, J . K a rab iń sk i, E. M rozińsk i, W . S e i- 
d ler, Dr. B. H eyne  i Dr. S c h iin k e r po  5 0  ct., 
Z ip e r 3 0  ct., N. N. 2 0  ct. ra ze m  2 2  złr.; Li»y 
R en  z B o sto n u  w A m ery ce  1 d o la r ;  złożone 
w re d ak c ji » B z ien n ik a  polskiego* 6 złr.; z lis ty  
E u g en iu sza  R ozw ad o w sk ieg o  w Ż ó łk w i: J a n  hr. 
T arn o w sk i z H ołobu tow a, A leks. M icew ski, N a- 
h lik , S ta rzy ń sk i, J a n  O b erty ń sk i, B. L ang, A rth. 
G łogow ski po 5 złr., K an ezy ń sk i, Ł ączy ń sk i, A uf- 
se h a u e r  i D adlez  po 2 złr., H au se r, H illich, K arcz , 
L an ik iew iez, G órecki, ks. L a sz c z k a , ks. B abik , 
ks. G ruszk iew icz , P u n ic k i i l to z w a d o w sk i po 1 
złr.. K lob 5 0  ct. ra ze m  5 3  złr. 5 0  ct.; D olańsk i 
L u d w ik  z R a k sz aw y  2 0  złr.; W y d z ia ł R ad y  po ­
w iatow ej w L im an o w y  5 złr.; z listy D ra  i a d e -  
u sz a  T rzc ien ieck iego  w T a rn o p o lu : T rzc ien ieck i
2 złr., S t. P u h o reck i i W in ia rz  po 1 złr., Zgór- 
ski, Dr. Z górsk i, H au sw ald , S tro ń sk i i K ess le r 
po 5 0  ct., F r. K u czkow sk i, S łow ikow sk i, S zy ty - 
liń sk i po 4 0  ct., K ah an e , J . M andel po 3 0  ct., 
różn i 3 0  ct. ra ze m  8  złr. 6 0  et.

(Dokończenie nastąpi).

Rada szkolna krajowa u ch w aliła  n a  p o ­
sied zen iu  z d n ia  4  lip ca  b. r . : W ydać  in s tru k ­
c ję, celem  w p ro w ad zen ia  now ego p lan u  nau k i 
realió w  w g im n az ju m  n iż s z e m ; za tw ierd z ić  no ­
m in ac ję  ks. J a n a  B ernack iego  rz. ka t. d u ch o ­
w nym  cz ło n k iem  R a d y  szko lnej okręgow ej w 
T arn o w ie , o raz  w ybór A lb erta  h r. C e tn e ra  z 
P o d k a m ie n ia  i ks. K o n s tan teg o  R zeczkow sk iego  
z L eszn io w a  ja k a  delegatów  do R a d y  szko lnej 
okręgow ej w B ro d a c h ; zo rgan izow ać  d ru g ą  szko łę  
ludow ą, je d n o k la so w ą  w W ilczej W oli, p o w ia tu  
K o lb u szo w a , od 1 w rześn ia  b. r . ; zo rgan izow ać 
d ru g ą  szko łę  3 k laso w ą  ż eń sk ą  w B ochni od 1 
w rz eśn ia  b. r . ; zo rg an izo w ać  o so b n ą  szko łę  
4 -k la so w ą  ż e ń sk ą  w Ż u raw n ie  od 1 w rześn ia  
b. r . ; zo rg an izo w ać  szk o łę  2 -k ia so w ą  n a  B a łk ach  
w S m a ty m e  od 1 w rz eśn ia  b. r . ; p rzek sz ta łc ić  
szko łę  lu d o w ą  w U lanow ie, p o w ia t N isko , n a  
4 -k la so w ą  od 1 w rz eśn ia  b. r . ; w y łączyć  gm inę 
A n to n ó w k a  ze zw iązk u  szko ły  w B ra ty szo w ie  i 
zo rg an izo w ać  o so b n ą  szko łę  lu d o w ą  w A nto- 
n ó w c e ; polecić  do b ib lio tek  szk o ln y ch  i n a  p re - 
m ja  d la  m łodzieży  szk ó ł lud o w y ch  n a s tęp u jąc e  
d z ie łk a : w y d an e  n a k ła d em  k o m ite tu  w yd aw n i­
c tw a  dz ie łek  lu d o w y c h : Z en o n a  M ło ta: >Na
m ie jscu  k am ień  p o ra s ta * . S ta n is ła w a  M iłkow- 
s k ie g o : » 0  k ró lu  ch ło p k ó w  K azim ierzu  W ie l­
kim  ‘ ; Ju lia n a  N ow akow skiegu  • »Dwaj b ra c ia « ; 
H ie ro n im a  Ł rn -y k a : »Nc szu k a j doli za  m o rja -  
m y« ; A d a m a  E. A nio łow skiego  : »N a ki a k o w ­
sk im  z a m k u * ; »Ź y tia  św ia ty ch  w erchow nych  
ap o sto iiw  P e tr a  i P a w ła * ;  K. F a lk ie w ic z a : 
»S łow o o p o łk u  Iho rja*  ; » Z n aczn ijsz i uh o d n y k i 
bożi, k o lry ch  p a m ia t o b ch o d y t ru sk o -k a to ły c k a  
cerk o  w w m is iac iach  s iezny , lu tim  i m arti*  , 
A le k sa n d ra  Ja n y e k io h o : »Sad i je h o  p łek an je
cze rez  c iłyj rik«  ; Dwi p o w is tk i. I. »M arko z Do- 
b ro w ljan * , II. »Na k red y t«  ; w y dane  n ak ład em  
k sięg arn i O. Z u k e rk a n d la  i sy n a  w Z ło c zo w ie : 
J a n in y  S e d la c z k ó w n y : »Dw aj m is trze*  ; 1 ra n - 
Ciszka M a rc a : » W ia n u sz ek  złożony  z w ie rszy ­
ków  dla dzieci* .

W a ln e  Z g r o m a d z e n ie  o d z ia łu  lw ow ­
skiego, galic.. to w arzy stw a  gospodarsk iego  o d b ę ­
dzie się  d n ia  10  bm . o godzin ie  3 po p o łu d n iu  
w k ra jo w ej szko le  ro ln iczej w D u b lan aeh , po ­
czerń ro b io n e  b ęd ą  p ró b y  żn iw ia rk i z p rz y rz ą ­
dem  do  w iązan ia  zboża , fab ry k i M assey  e t 
H a rris  w  B ran d fo rt, o raz  now ego siew n ik a  F r. 
M elichara .

W  k r a jo w e j  s zko le  r o ln ic z e j  w  D u -  
b la n a eh  o d b ęd ą  się szczegółow e egzam iny  za  
ub ieg ły  ro k  w czasie  od 9 do 15 lipca  b. r. 
N ow y ro k  szk o ln y  ro zp o czn ie  się  2 3  w rześn ia  
b- r. —  P o d a n ia  o p rzy jęcie  n a leży  w nosić  
w po w y ższy m  term in ie  n a  ręce  d y rek cji k ra jo ­
w ych  szk ó ł ro ln iczy ch  w D ub lanach .

Storożyuicc (na B ukow in ie) 2 lipca.
W  ja s n y  d z ień , w p rzy to m n o śc i k ilk u n a s tu  

osób zo sta ło  29  cze rw ca  b. r. sp e łn ione  m o r­
d e rstw o  w e w si R opczy  n a  6 8 -le tn im  s ta rcu , 
M aurycym  M erow acbu , p rzyby łym  z T em eszw aru . 
M erow ach  p rzy sze d łsz y  do R opczy  ze S to ro - 
żyń ca , w s tą p ił do m iejscow ej k a rczm y , gdzie 
sp o ży ł sk ro m n y  o b iad  i spoko jn ie  w yszed ł 
z szynkow m . O becni pod ten  czas w karczm ie  
m ałżo n k o w ie  W ik o w an o w ie  w yszli za  s ta rce m  i 
bez  żad n eg o  p ow odu  n a p a d ł P ro k o p  W ik o w an  
M erow acha , u d e rz y ł go d rąg iem  w głow ę i po­
w alonego n a  ziem ię bił, dopoki m u lite ra ln ie  nie 
ro z trz a sk a ł głowy. P o  dok o n an em  m o rd ers tw ie , 
w  k tó rem  i żo n a  W ik o w an a  b ra ła  czynny  udzia ł, 
sza rp iąc  i ta rz a ją c  s ta rc a  po  ziem i, w rócili zacn i 
ci m a łżo n k o w ie  n a jsp o k o jn ie j do k a rczm y nie 
n a p as to w an i p rzez  n ikogo, m im o że k ilk u n astu  
w ieśn iaków  p rzy p a try w a ło  się  obo jętn ie  tej o k ro ­
pnej scen ie , zas ied li za  s to łem  i pili dalej Co 
W ik o w an o m  d a ło  pow ód do p o p e łn ien ia  tej s t r a ­
szliw ej zb ro d n i, je s t  n iew ytłóm aczonem , po n ie ­
w aż n ie p ró b o w ali n a w e t o b rab o w ać  zab itego  
M erow acha . Z ab aw iw szy  b lizko godzinę w k a r ­
czm ie w yszli W ik o w an o w ie  i od tej chw ili zgi­
nęli bez ś lad u . Ź an d a rm e rja  zaw iad o m io n a  o 
zb ro d n i, rz u c iła  się  za zbiegłym i, lecz do ty ch czas 
n ie  zd o ła ła  ich  w yśledzić. W y p ad ek  ten  n ie je s t  
p ie rw szy m  w okolicach  S to rożyńca , gdzie zd zi­
czen ie  ob y cza jó w  doszło  do sk ra jn y ch  g ran ic  i 
gdzie człow iek  n ie  je s t  p ew nym  życia  n aw et 
w  ja s n y  dzień.

K rynica 4 lipca. 1 8 9 2 * '
M iejscow ość n a sz a  zaczy n a  się ożyw iać n a  

d o b re  i sezo n  ju ż  w ca łe j pe łn i Gości z K ró ­
les tw a , P o zn ań sk ieg o  i n a sz y ch  sp o ro  i w net 
ro z p o cz n ą  się  zap ew n e  i zabaw y , k tóre  u ro z ­
m aic i t ru p a  d ra m a ty c z n a  pod k ie ru n k iem  p. K w ie­
cińsk iego . T o w arzy stw o  to  w itan e  je s t  tu ta j n a ­
d e r sy m p aty czn ie , tem  w ięcej, że p o p rzed za  je  
k ró tk a  co p raw d a , ale w zu p ełn o śc i z a s łu żo n a  
opinja. P rz e d s taw ie n ia  ro zp o czn ą  się  p raw d o p o ­
d o bn ie  w e c zw a rtek  i to » Ś lubam i p a n ie ń sk ie m u  
F re d ry , w k tó ry ch  p. K w iecińsk i ja k o  Gucio je s t  
p o p ro stu  n iez rów nany .

W  k o ń cu  m u szę  w am  don ieść , że  sezon 
tu te jsz y  z ap o w iad a  się  św ie tn ie  a ożyw i go b a r ­
dzo po b y t a rcy k siężn e j B lank i, m ałżo n k i a rcy - 
k sięc ia  L eopo lda  S a lw a to ra .

Lubień 4 lipca.
W  zd ro jo w isk u  n a sz em  zaczy n a  być  r o p o ,  

k u ra c ju sz e  n a p ły w a ją  ze w szech  s tro n  i na  d e p ­
ta k u  m o żn a  sp o tk a ć  ju ż  w ielu  zn a jo m y ch . N a 
g łów ny sezon p raw ie  w szy stk ie  p o m ieszk an ia  
zam ów ione, a  sąd ząc  z obecnego  ru c h u  b ę d z ie ­
m y m ieli n ap ły w  gości. Z a rz ą d  kąp ie low y  p o ­
czy n ił s ta ra n ia  celem  u p rzy jem n ien ia  n a m  p o ­
b y tu  i ob iecu je  szereg  zab aw , koncertów , w y­
c ieczek  i t. p. W  przy sz ły m  ty g o d n iu  da je  k o n ­
c e rt b a s is ta  p. J a n  B orkow ski, z n a n y  z w y s tę ­
pów  n a  scen ie  lw ow skiej. P . W ilhelm  C zerw iń ­
ski, p ian is ta , zap o w ied zia ł tak że  sw ój p rzy jazd .

Rohatyn 4 lipca.
»Sokół«  n a sz  u k o n s ty tu o w a ł się  d n ia  3  bm . 

w y b ie ra jąc  p rzez  a k lam ac ję  p re ze se m  n o ta r ju sz a  
tu te jszeg o , p. W ła d y s ław a  M o n aste rsk ieg o , a w i­
cep rezesem  p. F ra n c is z k a  M ark sa . Ć w iczen iam i 
k ie ru je  d ru h  W ła d y s ław  P ro k o p o w icz , daw n y  
sokó ł lw ow ski, a  b ierze  w n ich  u d z ia ł p rz esz ło  
3 0  członków .

Z galicyjskiej Palestyny.
(List Kurjera Polskiego).

K ołom yja, dnia 4 lipca 1892.

Jeże li bracia Kolący m ojżeszow ego w y zn a ­
n ia  s łu szn ie  u w a ża ją  n a sz ą  b ied n ą  G alicją, za 
ów  k ra j ob iecany , o k tó ry m  ta lm u d  praw i im  
dz iw a  i w szelk ie  ob iecu je  ro zkosze , to sto lica  
P o k u c ia , n ie szc zę sn a  K ołom yja , s ta ła  się  d la  n ich  
p raw d ziw etn  E ldorado . O b siad łszy  m ieścinę  
w d w ó c h  trzec ich  ogólnej liczby m ieszk ań có w , 
rozpoczęli g o sp o d ark ę  n a  sw ój sp osób  i w yci­
snęli n a  niej n ie s ta rte  p ię tno  żydow skiej po lityk i 
ek sp lo a tacy jn e j. S m u tn o  tylko, że obok  całej 
cze rn i ży d o stw a  m echrzozonego , w y tw orzy ł się 
zas tęp  chrzczonych żydofilów , a  raczej niew ol­
ników , u s łu żn y ch  n a  każd e  sk in ien ie  żydow skich  
kacy k ó w  kołom yjsk ich . N ied aw n e  to  jeszcze  
czasy , kiedy u  n as  b u rm is trz  k a to lik  był tylko 
figurą, a  w iceb u rm is trz  żyd, S z lo m a H ersz  W ie- 
se lberg , ż e laz n ą  sw ą stopę p o staw ił n a  zgięte 
k a rk i ra jców  m ie jsk ich . M ieliśm y ju ż  razem  
ży d a  b u rm is trz a  i żyda  w iceb u rm is trza , lecz 
czy tak  czy siak , p rym  w iodą u  n a s  ży d zi i 
p rzyw yk liśm y  do tego, ja k  gdyby ju ż  nigdy in a ­
czej b y ć  nie m ogło. Do czego p ro w ad z i ta  p rz e ­
w aga w pływ u ży d o stw a  n ie  p o trze b a  c h y b a  d o ­
w odzić. U padek  finansów  m ie jsk ich , z a ta rc ie  
w szelkiego poczucie sp raw ied liw ości, k o rru p c ja  
i n a jw y ższa  d e m o ra lizac ja  —  oto sk u tk i ż y d o ­
w sk ie j gospodark i. P o lic ja  m ie jska  sto i c a ła  n a  
u siug i żydów  i inaczej być  n ie  m oże, bo p rz e ­
w agę w  ra d z ie  m ają  żydzi, bo od  nich  zaw is ł 
b y t n ie ty lko  każdego  osob n ik a , spe łn ia jąceg o  
obow iązk i s tra ż n ik a  policyjnego, lecz  tak że  b y t 
u rzęd n ik ó w  m ie jsk ich , m ian o w an y ch  zaw sze  p ro ­
w izorycznie . Jeże li p rzed  fo rum  policji w ytoczy  
się  ja k a  sp raw a , w k tórej ;edną  ze s tro n  je s t  
żyd , m o żn a  b y ć  z góry pew nym , że zo stan ie  
z a ła tw io n a  n a  ko rzy ść  brata żyda, a  gdy ju ż  
w ina  n iezb ic ie  po stro n ie  żydow sk ie j, p o k rę cą  
sp ra w ą  w ten  sposób , że goim zadow olony , jeże li 
z całe j te j a w a n tu ry  sam  w yjdzie bez sz w an k u . 
O u k a ra n iu  ży d a  za  jak ie ś  p rzek ro czen ie  n ik t 
w  K ołom yi n ie s ły sza ł. „Końce w wod§“, ja k

m ów i ro sy jsk ie  p rzysłow ie  i sp ra w a  u b ita . Ja k o  
ilu s tra c ję  ty ch  s to su n k ó w  p rz y ta cz a m  n a jśw ieższy  
w ypadek  o p isan y  w „Gazecie hołoinyjslciej“.

N a in sp ek cję  po licy jną  p rz y n ió s ł w ach m is trz  
tuU- ż an d a rm e rji b o ch en ek  e ldeba, up ieczonego  
w do m u , p o d a jąc , że ch leb  ten , poch o d zący  
z m ąk i kup ionej w h a n d lu  F iscL a  Izrae la  je s t  
nie do u życia . P rzy w o łan y  lek a rz  m ie jsk i dr. 
S y sak  s tw ierdził, że ch leb  je s t  isto tn ie  z ły  i do 
u ży c ia  n iep rzy d a tn y . U d a ł się  z a tem  razem  z po­
lic ją  i ż an d a rm em  do sk lep u  fz ra e la  F isc h a  i 
sko n fisk o w ał c z te ry  w ork  m ąki p rzygo tow anej 
n a  d ro b n ą  sp rz ed a ż  M ąkę tę k a z a ł odw ieść  n a  
policję a  w ied ząc  d o b rze , że n a sza  p o lic ja  um ie 
w yp u szczać  n a w e t n o to ry czn y ch  rzez im ieszków , 
k tó rych  n a s tęp n ie  po ta ły m  k ra ju  sz u k a  się  li­
s tam i gończym i i p rzez  ta jn y c h  a jen tó w , w y s ta ­
w ił p isem ny  zak az  w y d a w a n ia  m ąk i b ez  jego 
w iedzy, c h c ia ł bow iem  n a z a ju trz  z ro b ić  d o k ład n ą  
analizę  skonfiiskow anej m ąki. K iedy  w ięc n a  
d rug i dzień  ra n o  p rz y sz e d ł do m ag is tra tu  i p o ­
p ro sił b u rm is trz a  o po lecen ie  p rz en ies ien ia  je ­
dnego w orka mąk* do m ag is tra ck ie j izby  o rd y - 
n acy jn ej, b u rm is trz , n ie  w ied ząc  o n iczem , z a ­
w ołać  k aza ł w a ch m istrza  po lic ji i po lec ił tem u ż  
za ła tw ien ie  tej sp raw y . Ja k ież  by ło  zdziw ien ie  
o b u d w u  t. j. b u rm is trz a  i d o k to ra , gdy  im  o- 
św iad czy ł w ach m istrz , że m ąk ę  w ydano  k u p c o ­
wi, a lbow iem  te n  ju ż  się  pogodził z w ach m i­
s trzem , nie było z a tem  p o w o d u  do  za trzy m y ­
w an ia  m ąki.

E o n k u r s y .

W a k u j ą  p o s a d y :
L je ta rju sza  w sądzie tarnobrzeskim z płacą od 

20 do 25 złr. miesięcznie.
N auczęciela relig j. r z  k. w Jaśle. Podania do 

20 b. m. do Rady szkolnej krajowej.

Dozorcy m iężtaów  w Jaśle  z płacą roczną 
375 zlr. i umundurowaniem. Podania do 8  sierpnia 
do sądu obwodowego w Jaśle.

R adcy są du  krajomege w  K rakow ie  w VII. 
klasie rangi. Podania do 25 b. m. do sądu krajowe­
go w Krakowie.

L eka rza  m iejskiego w  Ż uraw n ie  z pensją 30.) 
do 400 złr. Podania do 4 sierpnia do Rady gminnej 
w Zurawmie.

Z  fu n d a c ji ś. p . K onstantego Zahorskiego, na 
rzecz zakładów dobroczynnych, rozdana bęozie w r. 
1892 kwota 2155 zlr. pomiędzy takie zaktady, które 
działają na rzecz ludności polskiej, rz. kat. wyzna­
nia. w obrębie Austrji mieszkająbej i najwięcej na 
uwzględnienie zasługują. W ysokość udziału każdego 
zakładu oznaczona będzie w uwzględnieniu liczoy 
kornpetującybh i ich działalności. Ostemplowane po­
dania wnosić należy najpóźniej do 20  sierpnia b. r 
du Namiestnictwa w Wiedniu. W podaniach należy 
wykazać, iż zakład dziata na rzecz ludności polskiej 
rz. kat. wyznania, w obrębie ńustrji mieszkającej 
a nadto przedstawić stan majątkowy i dołączyć 
ostatnie zamkniecie rachunków.

Ł i c y t a o j e .

Na dostawę 6799 metrów kwadrat, szutru na 
gościńce państwowe, w Zaleazezvctirr okręgu budo­
wniczym w lalach 1893, 1.894, 1895 odbędzie się li­
cytacja in minus w Starostwie tamtejszym dnia 18 
lipca b. r. od sumy fiskalnej 20107 zlr. 73 ct.

l i a n o w a n i a .

Ministerstwo skarbu zamianowało w służbie 
utrzymywania ewidencji katastru podatku grunto­
wego, geometrów ewidencyjnych II. k lasy : Jana To- 
biczyk. Adolfa Skodę i Aleksandra Lacha, geometra­
mi ewidencyjnymi I. klasy, w X. klasie rangi.

Zarządca dóbr państwowych, p. Józef Fleehner 
został zamianowany inspektorem leśnym, z prze­
znaczeniem. do dyrekcji dónr. i lasów we Lwowie.

Przyjechali do Lwowa
d n ia  G lipca 1892

Hoti‘1 Georg, . Wł. hr. Komorowski z Hawryłówki. 
D. Czołowska z Żytomierza. W. Płocki z NowodwO- 
rza. J Klastersky z Drohowyvu. J. Rosensluck z Ru- 
siatycz. D. Zins z Tarnowa. H. Henner z Weis.

Hotel Imperial- F. Majewski z Marjampola. Z. Klu- 
czyński z Witowie dolnych. 1. Czech z Ołomuńca. 
M. Meyer z Podmichalegi. L Berger z Budapesztu. 
P. Bielecki z Makowisk. I. Demjen z Budapesztu. K. 
Kwieciński z Zaięzia. S. Tokarski z Brodów Ks. 1. 
Sapieha, St. Adamowicz z Bitki szlacheckiej. 1. Ja­
nowski z Cwitawy. K. hr. Gaitenbourg z Ketz. S. Ma­
łecki ze Stanisławowa. Z. Obertyńska z Kulikowa. 
K. hr. Dzieduszycki z Martynowa.

Hotel francuzki. 1. Krzyżanowski z Hulczego. M. 
Krzyżanowska z Bortnik. B. Skibniewski z Balic. 
W. tinoiński z Krasnego. L. Majewski z Kołomyi. 
A Nagel z Budapesztu. N. Obertimpfier z Wiednia.

zbiory i OóiMwośoi Lwowa.

Jklueuin Zakłada narodowego imie­
nia Ossoiińskicll otwarte we wioren i pią­
tek ou gouziuy 10-tej do 1-szej przed południem 
i od 3-e ej do 5-tej po południu. W stęp wolny.

J l a z e j m  p r z e m y s ł o w e  m i e j s k i e  w ra tu ­
szu , otwarte couzieimie od g^uzmy 9-tej do 
i-szej i od 3-ciej do tj-tej. Wstęp w pouiedzia- 
■tca .jU ct., w inne dni tygoduia ZO ei. W nie­
dzielę otwarte od 10-iej do 1-szej. W stęp wolny.

In z e n m  imienia Dzieduszyckich, przy 
ulicy t eatralnej 1. 18, otw -rte a la puoUezuuśn 
w św .ęta i niedziele od godziny lll- ttj do U -tej,
w środę i sobotę od godziny il- te j do 3-eiej. _
Wstęp wolny.

Biblioteka uniwersytecka otw arta co- 
uzieuuie z wyjątkiem dni ferialuych.

N i e u s t a j ą c a  w y s t a w a  s z t u k  p i ę k n y c h ,
plac sw. Ducha 1. lu , I. piętro, w Uawnyui lokalu, 
otwarta eodzienuie od godzmj 10-iej do 4 -te, 
po południu. — Wstęp w dni powszednie 3 U ct. 
w niedziele i św ięta 15 et.

Gmach sejmowy można zwiedzać eodzienuie, 
po puprzedniein zgłoszeniu się u zarządcy tegcź 
gmachu.

Wiadomości giełdowe.
Lwów dn.a 6 lipcca 1892. (Z Izby handlowej 

i przemysłowej).

I. Akcje za sztukę.
płaca źadaja

Kolei galic. Kar. Luu. po 2C0 złr. rn. k. 213 — 216 — 
Kolei i.wów.-Czern.-Jassy po 200 złr.

w. a. w s re b rz e .................................  242-— 245-_
Banku hypot. galic. po 200 złr. w. a. • 324-— 330 — 
Banku kredyt, galic. po 200 złr. w. a. —■— 211-—

I I .  Listy zao tnwne za 100 złr.
Ranku hypot. gal. b% w. a. los. w 40 1. 101'— 101-70 

,, ,, „ 5% f, wylosował.
z 10% p r e m . ....................................... 107-50 108 21

Banku hyp. gal. w. a. los w 50 1. 98-25 98-95 
Banku kraj. 4 ‘/,%  w. a. los. w 51 1. • 98-50 99 20 
Tow. kred. gal. ziem. 4% (1 emisja)- • 9680 9750

„ „ „ 4 #  Ijs . w 41*/, 1. 95-10 95-80
„ „ ,, 4 ‘/,%  los. w 52 1. 99-40 100 10
„ „ „ 4% los. w 56 1. • 94-70 95 40

I I I -  L i s t y  dlużue za 100 zlr.
Gal Zakł. kred. w likwidacji :

(dawn. w. a. ■ • 60-— 62-—
(dawn. 5%) 2 w. a. • 53'— 55' — 

Ogólnego rolniczo-kredylowego Zakładu 
dla Galicji i Bukowiny w likwidacji 
C% w. a. los. w 15 lat . . . . .  50 — —-—

IV . O b l ig i  z a  160 z l r .
Indemnizacyjne galic. 5% m. k. • • • 104-80 105 50
Galic. fund. propmacyjnegu 4% w. a. • 94-— 94 70
Baków. tuna. propinacyjnego 5% w. a. 100-50 10120
Komun. Banku kraj. 5% w. a. II. Em. 101— 10170
Pożyczki kraj. <3% w r ......................  104 50 — L

„ 4 '/,%  w. a . .... 97-60 9S-30
4% w. a . ........  91-40 92-14

Kum. Banku kraj. b% w. a. I. Em. ■ —   -

V. l  osy.
Miasta K r a k o w a ........................................  22 50 24 50
Miasta S ta n is ła w o w a ................................  29 50 'óZ śyj

V I. M o n e ty .
Dukat cesarski - .........................  5 g2 5 7 2
Rapoleond’o r .................................   9-47 9.57
Pół i in p e r ja ł .................................  9 ^ 5
Rubel rosyjski s r e b r n y ............. 1 2 1  fpĘ

„ „ p a p ie ro w y ........  1.17 119
100  marek n ie m ie c k ic h ............  58-35 - 58 95

Kraiowe Firmy irzem ysta .
(W codziennym tym spisie zamies2uzamy stałych i 

■nserentów „Kurjera Polskiego-1).

Parowa fabryka dachówek żłobionych, patentowa­
nych w Niepołum cach, stacja Podięże.

Fabryka wyrobów Betonowych 1 biuro oraz skiad 
potrznb technicznych inżyniera M. Zieleniewskiego.
Kraków, Grzegórzki, 1. 23.

.Prządka11, pierwsze gai. Towarz. dla przemysłu 
tkackiego w Krośnie. Skład główny w bazarze k ra ­
jowym gal. akc. Tow. handlowego we Lwowie.

Pierwszy parowy amerykański młyn do kości i 
nawozów mielonych w Kt.mkówce, poczta Rymanów.

Dusseldorfska fabryka musztardy, octu, synap 
zmów „A ustria1 Jana Lebensteina. Kraków. ,Zwie­
rzyniec).

C. k. oprz. fabryka maszyn,. kotłów oraz odle­
w a m i zelaza i metalu pod lirmą L. Zieleniewski 
Krakuw.

Fabryka nawozew sztucznych E. Jędrzejowicza i 
Społk. w Białej pod Rzeszowem.

Fabryka maszyn rolniczych i iejarnia żeiaza Mi­
chała Domwaida w Przemyślu.

Browar tenczyński. Reprezentacja: Kraków, ul. 
ja(ielionsk° I. 5.

Pierwsza krajowa fab-yka wapna masy Schoen- 
berguw. Krakówo ul. Skawińska, 1. 12.

la b ry k a  wyrobi, w blicharskich i pokrywania 
dachów Wład. Kosydarskiego. Kraków, Bynek głó­
wny 1. 24.

Fabryka wyrobów tokarsk.ch Jana Bajera. Kra­
ków, ul. Grodzsa, 1. 13.

Zakład optyczny, własnego ulepszenia maszyny 
do ezycia H. NumeUa. Kraków, Sumemncć, 1. 30.

Bazar wyrobuw krajowych. Kraków, róg Wiśltiej 
i św. Anny.

Pierwsza m ajowa fabryka wyrobów śiusarsko- 
DUdOwlanych braci Kosjbudzk.ch Kraków, ul. ala- 
rowiślana, 1. 31.

Fabryka lin konapnych i d-ueianyoh, wyrobow 
powroźniczych, lin dc wlerceń kanadyjsmen, Karola 
Wałkowmskiego. Araków, Pędzichow, 1. 1 7 .

Odlewarnia żelaza 1 fabryka narzędzi rolniczych 
M. Peteroeima. Kraków, ul. Diuga.

Fabryka pudełek aptekarsk ch i zakład litografi - 
czny Jarj. Pacanowskiego. Kraków, G ile  gorzki, . 12.

Pierwsza krajowa fabryka wyrobów platerowa­
nych. Udiewy z nowego srebra, mazu. miedzi. Za­
stawy stołowe. Jakubuwsk. 1 Jarra Kraków, Rynek 
główny, 1. 26, Lwów, Rynek główny, 1. 37.

lab ry k a  narzędz, chirurgicznych, ortopedycznych 
. trLiiaaży instrum enia jptyczne, fizyczne matema­
tyczne. Aitreu B as on. Kraków, i lyTiyk gio\vn\ i, 14.

Fabryka powozew, wezKó*, sani, wuzuw ciężarc 
wych, wyrobow rymarsko-siodiarskicn pod firmą bra- 
BoWWica w Grabowrńcy kuio. Sanoka. Siacjc kole­
jowa : Sanok, te leg ram y : Brzozów.

Piei wsza labryka rękawiczek i bandaży rupturo- 
wyeh. M. Antom Mirkiewiez. Kraków, Grodzka, i. 31.

Krajowy zakład Szkrarski. Z. /ajdzikow ski. Kra­
ków, ul. św. Jana, i. 17.

Zamad tapicersko-dekoracyjny. Wystawa i skład 
mebli. Leon Wieczorkowski. Araków, ui. i-łonanska 
1 28.

Pierwsza i jedyna fabryka parowa obuw.a Broni­
sława Dobrzańskiego. KraKuw, iłyneK giuwny, 1. 2 2 .

Pierwsza krajowa fabryka drożdży prasowanych
Józeia Clzesaka. Póiwsiezwiei-zynieckiepodAi-akowem.

Zakład artystycyno-rzezb.arski i kamieioarsk Ja­
na Tominskiego. Araków, Dolne młyny, przecznica.

D idkarna i stereotypia Wł. L. Anczyca 1 Spółki,
Araków, Kanonicza, 1. U.

Meble etylowe, wyroby tapicerskie Lud w ka Cho 
in >ka i Władysława nuvaia. Kraków, Wisina 1. B.

Księgarnia nakład swa 1 skład not Gebethnera 
Spółki. Kraków, Bynek g.owny.

Krajowa fabryka sukna w Kętach Jana Kopciń­
skiego jun.

Maszyny do szycia Józef Iwanicki. Lwów, hotel 
Zorza. Kraków, RyneK, 1. 25.

Przedsiębiorstwo robót asfaituwyoh i betonowych 
Zygmunta Wasilkowskiego Kraków, wuiska, 1. 18.

Parow a labryka Ceg.eł 1 wszelk.ch wyruhów gli­
nianych braci Wohileiduw w Lag.ewn,ka„n. Stacja 
Podgorz.

N.eustająca wystawa związku stolarzy krakow­
skich. W , rońy stolarskie, tapioeisk.e. tokarskie Ut. 
FlorjanSka, 1. 57.

Fabryka rękawiczek i krawatek przybory pu- 
dróżne. Biacia Bilewscy. Kraków, Rynek giowuy.

Krajowe kamgarny, sukna i korty. Fr. Cużydlo. 
Kraków, Sukienmct

Piece kaflowe, dachówki żłobione, cegły fasadowe, 
Ogniotrwałe, zwykłe 1 dreny. Fabryki y .ego Ba­
ru cna w Podgórzu.

Towarzystwo powroźnicze w Radymi-ie
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KURJER POLSKI, z dnia 8 lipca 1892 r.

Ruch pociągów kolejowych
ważny od dnia 1. Maja 1892 —  według zegaru lwowskiego.

P r z y c h o d z ą  d o  L w o w a :

Z K ra to w a ...........................................................................
Z Muszyny - Krynicy via Tarnów ■ -
Z Podwołoczysk i Brodów (na dworzec g łw n y )  • 
Z Podwołoczysk i Brodów na dworzec Podzamcze
Z Suczawy • ...............................................................
Z K im p o lu n g a ................................................................
Z R a d o w i e c ......................................................................
Z H lifcok i............................................................................
Z N u w o s i e l i c y ...............................................................
Z Słobody ru n g u rs k ie j ...................................................
Z ifusiaiyna via l l a l i e z ..................................................
Z Nuwego Sącza, Cliyrowa, Stanisławowa i Stryja 
Z Suchej, Nowego Sącza, Chyrowa, Stanisławowa

i Stryja ....................................................................
Z Chyrowa, Stanisławowa i S t r y j a .........................
Z Pesztu, Miskolcza, Munkacza, Lawoezncgo i Stryja
Z Sokala i B e ł ż c a .........................................................
Z Sokala i Rawy r u s k i e j ............................................

O d c h o d z ą  z e  L w o w a :
Do K r a k o w a ......................................................................
Do Muszyny Krynicy via T a r n ó w .........................
Do Podwołoczysk i Brodów (z dworca głównego) ■ 
Do Podwołoczysk i Brodów (z Podzamcza) •
Do S u c z a w y ......................................................................
Do Husiatyna via Halicz • ................................
Do Słobody r u n g u r s k i e j ............................................
Do N o w o s ie lic y ...............................................................
Do l i l i b o k i ......................................................................
Do R ad o w iec ......................................................................
Do K im p o lu r .g a ...............................................................
Do Stryja, Chyrowa, Nowego Sącza i Suchej •
Do Stryja i S tan isław o w a .............................................
Do S try ja , Ławocznego, M unkacza, Miszkolc za

i P e s z t u ...............................................................
Do Bełżca i S o k a la .........................................................
Do Sokala i Rawy ru s k ie j ............................................
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Julian  K arb iewicz
K R A K Ó W ,  M a ły  R y n e k , obok kościoła śf. Barbary,

poleca swój obficie zaopatrzony
skład artykułów religijnych, papieru, materjałów piśmiennych, albu­
mów, wyrobów skórkowych itp. Na egzamina: Książki do nabożeństwa 
polskie i niemieckie, od najskromniejszych do najefektowniejszych po­
cząwszy od 15 et. Na pamiątkę l-szej komunji św. Obrazni najrozm a­
itsze, medaliki srebrne itp. Koronki i roiańce z granatków, ametystów, 
malachitów, perłowej masy na łańcuszkach srebrnych i posrebrzanych, 
kościane, jerozolimskie, kokosowe, szklane, z drzewa w orzeszkach 
metalowi eh, kokosowych, kościanych itp. Pasyjki do wieszania i posta­
wienia, niklowe, metalowe, kościane i inne. Ramki do fotografii i obra­
zków złocone, niklowe, brązowe, mosiężne, oksydowane, drewniane, 

rzeźbione i patyczkowe, do postawienia i powieszenia od 6 ct.
Papier listowy w wielkim wyborze w kasetkach po 100 sztuk 

od 28 et., do najwykwintniejszych. Przyjmuje się obrazy do oprawy 
i passepartout. Zamówienia z prowincji uskutecznia się odwrotną pocztą.
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U w a g a . Godziny podkreślone linijką oznaczają porę nocną od godziny 6 -tej wie­
czorem do godziny 5-tej minut 59 rano.

Największy handel

nietylko w  kraju, ale i w  całej Austrji,
13 w y b ó r  *  1 2 - t u  f a b r y k ,

reczne Singera po 28, 36, 40, 48 złr., nożne Singera po 30, 42, 

50, 65 złr., ratami po 4 złr. miesięcznie, gotówką 10% taniej.

Józef Iw a n ic k i,
H o te l  Ż o rż a  — R y n e k  1. 25.

i  S p ó ł k a
HIra,l£ÓT*7-, S u k i e n n i c e , 2STr. ± 2 , ± 3 , ±-S=,

naprzeciw kościoła N. P. Marji.

F A B R Y C Z N Y  S K Ł A D  

Płócien i Bielizny
g o tow ej: męzkiej, damskiej i dziecinnej, oraz bielizn} s tr io  w ej białej

i kolorowej,
Chustek białych i kolorowych z fabryk krajowych i zagranicznych,
G łó w n y  SK ład b ie lizn y  n o rm a ln e j trykotowej Prof. D ra Gustawa Jaegera  

i wszelkich wyrobów trykotowych w jedwabiu, wełnie i bawełnie,
Pończoch damskich i dziecinnych i skarpetek męzkich.
N a  s e z o n  l e t n i  otrzymali wielki wybór bluzek satynowych, wełnia­

nych i jedwabnych.
Parasolki damskie od słońca oraz parasole od deszczu, od najtańszych 

do najelegancciejszych.

Całe  w y p r a w y  ś l u b n e  s ą  g o t o w e  n a  s k ł a d z  e.
Zamówienia zamiejscowe uskutecznia się odwrotną pocztą.

~ W ~  r v o T X 7 - 3 7 - r jo .

MEBLI
W  K R A K O W I E , przy u licy  W iś ln e j N r. 3 ,

W i e l k i  wybór meblii,
z własnych pracowni dostarczony,

LUDWIKA GHOMIAKA i WŁADYSŁAWA DUYALA
tap icera . sto larza .

Zaletą wyrobow tapieoiskich przede- I Wyroby stolarskie pi/.odować mogą 
wszysikiem jest w najlepszym gatunku || jako pewne z suchego i zdrowego 
m aterjał użyty i z elegancją gustowne inaterjału zrobione, jako gustowne i 

odrobienie. stylowo ujęte.
—=  Ceny bardzo nizkie. S —

Najświeższe źurnale lub własne rysunki przedkładamy. Za sumienne wyko­
nanie ręczymy. Polecamy antyki hto składzie i przyjmujemy takowe w komis.

Ludwik Chomiak, W ładysław Duval,
Tapicer. Stolarz.
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C e n traln e  Ciuro S p r a w u n k ó w  i a  Frowincyi
we Lwowie, K opernika 11, —  Telefon nr. 225, 

A dres telegram u: „Bióro sprawunków
Bióro Sprawunków uskutecznia wszelkie zamówienia tak do użytku 
domowego gospodarstwa jak  handlu i przemysłu bezwłocznie, ści­
śle, pewnie i odpowiednio do wyrażonych życzeń, z najlepszych 
źródeł miejscowych krajowych i zagranicznych, po cenach mo­
żliwie najniższych. — Przesyłkę towarów uskutecznia się tylko za 
pobraniem. — Jako prowizję policzą się 5%. —  Za opakowanie 

17 policzą się po cenie kosztów własnych.

M  !!! W ażne do przeczy tania!!! u
Dyrekcja Towarzystwa tkaczy, założonego w roku 1882 pod wezwaniem św. Syl­

westra w K o r c z y n D  obok K rosna, poleca P. T. Publiczności ze swego składu 
wyroby czysto ln iane , ja k :

P łótna białe webowe, płótna białe grubsze, płótna prześcieradłowe, (wymienione 
g .tunki płó ihn są apretowaue lub po swojsku bielone), płótna półbielona i sza re , 
rlr, liszki szare i kolorowe, dymki zwykłe i adamaszkowe, ręczniki lniane białe, ezare, 
adamaszkowe i kąpielowe włochate, obrusy ze serwetami białe, adamaszkowe, obrusy 
ze serwetami kolorowe, fartuszki, ścierki i t. p. w zakres tkactwa wchodzące wyroby 
po umiarkowanych cenach.

Pod powyższym adresem uprasza się o żądanie próbek z cennikiem , które się 
wysyła frnuco. Z głębokim szacunkiem

D y r e k c j a .

41
Dębów c3.300 
Sosien 622, 3 - 6

Browar Tenczyński,
założony w roku 1857,

poleca wyśm ienite gatunki swych piw.

■Sj Sr  o Piwo Bawar
4  /j>

X  5 P i w o  M a r c o w e *3 O*
£*■ (D

0) -M Piwo Leżak PB-
o V

P o r t e r  K r a j o w y P*s*
iO M B

m aterjał eksportowy najlepszej jakości ,
je s t  na  sprzedaż

w Dalniczu, majatku oddalonym o 3 go­
dziny drogi od Lwowa.

Prócz tego jes t na sprzedaż 100 mor- 
jjrtw I . m i  rębnego mięszanego. 

Zgłaszać się pod adresem :
A dn in  ( I b r r l y ń s k i  w  N o w e m  s io le  

ostatnia poczta K u lik ó w .

Rzadzca dóbr
teoretycznie i praktycznie wykształcony, 
z kilkoletnią p rak tyką , w każdej gałęzi 
gospodarstwa kompetentny, poszukuje od­
powiedniej posady do samoistnego zarządu 
dóbr w większym majątku. — Na żąda- 

nio może złożyć kaucję.
Zgłoszenia do L. 1563 Centralne Biuro 

Ogłoszeń Lwów, Kopernika 1. 11.
1—3

Wyborna jakość. W ysoka zdrowotność.
C e n y  n i z k i e .

Piwa nasze nie ustępują tak pod względem czystości wyrobu, jakoteż wybornego smaku 
najpierwszym markom zagranicznym W ysyłka na prowincję szybko i dokładnie. 

Odstawa w Krakowie bezpłatnie do domu.

E e p i e z e n t a c j a  3 r o  w a r u
w Krakowie, przy ulicy Jagiellońskiej I. 5, obok teatru.

Kres wszelkiej niefachowej konkurencji!
POŚ€SEŁ

własnego wyrobu.
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Bardzo ważne
n a  sezon  w iosen n y  i le tn i.

Wielki skład sukna, kortów i kamgarnów
z a g r a n i c z n y c h  i k r a j o w y c h

w nowo otwartym magazynie

Franciszka Cużydło
w Krakowie, Sukiennice 27,

(o d  stro n y  ra tu sza ).

Ceny fabryczne.
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na bawełnie i owczej w e ł n i e  
po złr. 4-50, 5, 6, 8 , 1 0  i wyżej.

M a t e r a c e  w ł o s i e n n e
i z morskiej rośliny

po z ł r  8, 9, 14, 16, 20 w każdej cenie do 30 złr.

Gotowe prześcieradła, poszewki i poduszki, 
wkładki sprężynowe, siatki druciane do 

10 łóżek i sienniki
w największym wyborze poleca

jedyny we Lwowie specjalny skład i pracownia
p o ś c i e l i

J ó z e f  S c h u s t e r
Lwów, ulica Kopernika 1. 7.

Przerabianie i pokrycie starych kołder 
i materaców przyjmuje się.

N A  O B E C N Y  S E Z O N .
Pierwszorzędna polska fabryka specjalnych rękawiczek.

A n t o n i  M .  M  i  r  k  i  e  w  i  c  z
w K r a k o w i e ,

P i l j a :  u l i c a  G ro d z k a  n r . 31. F a b r y k a :  u l i c a  M o s to w a  n r .  4.
Poleca zawsze w wielkim wyborze :

Magazyn rękawiczek specjalnych glace,, duńskich, jelonkowych, uniformowych, 
jedwabnych, uicianych. Bandaże rupturowe, paski damskie, podwiązki, torebki 
podróżne, portmonetki, mydełka. W ielki wybór krawatek, szelek gumowych 
i różnych po rzeb rękawiezniezycb. Pantofelki pokojowe, pantofelki do gim na­
styki i paski gim nastyczne, rękawice do szermierki. Wykonuje pranie rękaw i­
czek bardzo szybko i tanio po 10 et. od pary. Dla pp. Kupców firma dostarcza 

hurtownie w wielkim wyborze po cenach fabrycznych.

Gdy mi potrzeba inserować
w dziennikach lwowskich i in­
nych krajowych jako też w za­
granicznych, to załatwiam to 

zawsze najtaniej przez

Centralne Biuro Ogłoszeń
Lwów, ulica Kopernika 11.

Słuchacz filozofii,
doświadczony pedagog (lat 27), posiada­
jący język niemiecki i francuski, szuka 
lekcji na wsi. — Zgłoszenia pod literam i 

K . W . llo te l Europejski, Lwów.
40 3—6

do

w s z y s t k i c h  

d z i e n n i k ó w  w k r a j u  

i za granicą — przyjmuje i ekspedjuje 

po cenach najniższych

f i i ń r o  O g ł o s z e ń
L w ów , u lica  K o p e r n ik a  11.

W y s t a w a  nieustająca
Wyrobów stolarskich, tapicerskich i tokarskich 

Związku Stolarzy krakowskich
przy ulicy Florjańskiej 1. 57 (w pobliżu bramy)

poleca
W ie lk i  w ybór m eb li w łasn ego  w yrobu do salonow, pokoi sy­

pialnych i jadalnych, buduarów, gabinetów, bibliotek i t. d.
Podejmujemy się wszelkich urządzeń apartamentów, od najwykwintniejszych do 

zupełnie skromnych umeblowań, również przyjmuje sxę wszelkie zamówienia i reparacje 
ua roboty stolarskie, tapicerssie i tokarskie.

Pokrycia mebluwe z fabryk krajowych i zagranicznych. — W ielki wybór mrbli 
bambusowych z pierwszej krajowej fabryki w W iśniczu wyłącznie tylko u nas a 
składzie. — Wszelkie wyroby mebli giętych wyplatanych, również fabrykacji tutejszej

Przez powiększenie obecnej wystawy, składającej się z parteru i pierwszego 
piętra, mamy duży wybór mebli i umeblowań zupełni* wykończonych, tak źe wszelkie 
zamówione rzeczy ua czas oznaczony dostarczone być mogą.

Za dokładne wykonanie udziela się gwarancję.
— — C e n y  n a d e r  p r z y s t ę p n e .  — .

Ciesząc się już dotąd liuzneuii u/maniami ze strony Szanownej Publiczności 
jamy się i mamy nadzieję, iż i nadal P. T. Publiczność poprze nasze usiłowaniapolecił ujy

Zarząd

Teatry amatorskie
yyydania Józefa Blizińskiego

1 Broń niewieścia , komedja w 1 a k c i e ............................... JO
2. Za pozwoleniem łaskawa pan i, komedja w 1 akcie 40
3. Łapka na myszy, komedja w 1 a k c i e .................................JO
4. Bartja p ikie ty , komedja w 1 a k c i e .............................. 40
5 Takie wszystkie, komedja w 1 a k c i e ............................... JO
6. Monogram, krotocbv;ila w 1 a k c i e ...................................... 40
7. U doktora, fraszka sceniczna w 1 akcie . . . .  40
8. Prom yk słońca, komedja w 1 a k c i e ................................ 40
9. Kartka wycięta, koineda w 1 a k c i e ............................... 40

10 Jam  bogaty, komedja w 1 akcie ; pod prasą.
Są do nabycia we wszystkich znaczniejszych księgarniach 

w kraju i za gran icą ,  lub wprost u wydawcy 

Kraków, ulica Karmelicka liczba 15, I. piętro.

ct.

Najdawniejsza i notorycznie najlepsza

Ł A Ź N I A  P A R O W A
e  L - w o w i e ,  

przy u licy  Ż ó łk ie w sk ie j pod 1. 4 0

została po  n a d er s ta ra n n e j re s ta u ra c ji  napowrót do użytku 
Szanownej Publiczności oddaną.

Handel herbaty chińsko-rosyjskiej
S & U H f f B A  B I S B Ł A

we Lwowie, plac Marjackl 1. lO,
poleca zbioru majowego:

V* "la Co,)g ° ....................................1 6 0
„ Si u,.houg czarna • . . 2‘—
n zbiór majowy . . . .  3 - _
„ K a is o w ......................... 4’—
„ Melange de Lf ndres •
„ Pecco .........................
„ Karawanowa
„ r najprzedniejsza 6  —
„ Gumpow perłowa ■ • 3 -—
„ „ przednia • • 4’—

Wysiewki herbaciane 1/i  Wg złr. 1'30. — W ysiewki z najlepszej herbaty
%  Wg złr. 1’60. 

i Zamówienia z prowincji wysyła się odwrotną pocztą.
Opakowanie nie liczy się. ■

3 -
4 -
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Kronika krakowska,
Kalendarzy! zabaw i zebrań publicznych.

Piątek  8 lipca.
O godzinie 11-tej przed południem wyata-

Wa szkolna okręgu krakowskiego zamiejskie­
go w salach seminarjum nanczycielskiego żeń­
skiego.

O godzinie 4 po południu koncert muzyki
Wojskowej i przedstawienie w parkn krakow­
skim

Sobota 9 lipca.
O godzinie 1J tej przed połndniem wysta­

wa szkolna okręgu krakowskiego zamiejskie­
go w salach s m.narjnm nauczycielskiego żeń­
skiego.

O godzinie 4 po południu koncert mnzyki
Wojskowej i przedstawienie w parkn krakow 
rk im

O godzinie w pół do 8 wieczorem przedsta­
wienie operetki lwowskiej w miejscowym tea­
trze „Żydówka" (opera).

Niedziela 10 lipca
O godzinie 11-tej przed połndniem wysta­

wa szkolna okręgn krakowskiego zamiejskie­
go w salach seminarjum nauczycielskiego żeń­
skiego.

O godzinie 4 po południu wielki festyn w 
v irku dr? Jord-.na nc rzecz „Macierzy szlą- 
skiej.

O godzinie 4 po pułndnin koncert mnzyki 
WojBkowej w ogrodzie Strzeleckim.

O godzinie 4 po połnduiu .oucert mnzyki 
Wojskowej i przedstawienie w parkn krakow­
skim.

O godzinie w pół do 8 wieczorem przed­
stawienie operetki lwowskiej w miejscowym 
ta t r z e :  „Ptasznik z Tyrolu* Zellera,

Dr Józef Orłowski, naczelny redaktor K u- 
r 'jera Polski a o wyjechał wczoraj wieczorem 
ko Lwowa

P Edward Jelinelc, redaktor i wielce ce­
niony publicysta czeski, przybył do Krakowa 
w dniu wczorajszym i zamieszkał w hotelu 
Drezdeńskim.

P Zygmunt Przybylski, znany komediopi- 
*1*7 bawi w Krakowie.

Turyści Z Berlina W liczbie 8  zwiedzają 
Kraku w i jego pim iątki.

Piękne Ślęzaczki W strojach narodowych, 
pomiędzy temi córka posła Cięciały, przybędą 
do Krakowa w sobutę wieczorem, aby wziąć 
Udział w festynie niedzielnym w parku dra 
Jordana urządzonym na rzecz Macierzy śląz- 
kie,.

Posiedzenie Rady miejskiej odbyło aię 
wczoraj o godzinie 6 wieczorem. Sprawozda 
nie z posiedzenia odkładamy dla braku miej 
•ca do jn tra, dzisiaj notn.,emy tyłku, że Rada 
Przyjęła jednogłośnie wniosek komisji teatra l- 
n®j o zawarcie umuwy z p. H e n r y k i e m  
S i e m i r a d z k i m  n a  w y z o n a n i e  k u r  
*5 n y d l a  n o w e g o  t e a t r u  z a  c e n ę  
16.000 z ł r.

PogrzeD. W dnia wcziraiszym licznie ze­
brani koledzy, znajomi i przyjaciele odprowa­
dzili na cmentarz krakowski zwłoki pr^ed- 
wcze_nie zmarłego obywatela m. Podgórza 1 
urzędnika kolei państwowej £ p. Zygmunta 
Włodarskiego. Przed konduktem pogrzebowym 
postępował liczny orszak duchowieństwa.

Komitet budowy pomnika Mickiewicza
oir/ym ał od artysty rzeźbiarza prof. Rygiera, 
bawiącego w Rzymie i zatrudnionego pracą 
około pomnika pprawozdanie o postępie robót 
a mianowicie:

że 1. grupa allegoryczna „Naród“ jest od­
laną i wykończoną zupełnie z bronzn;

2. grnpa „Poezja" jest w odlewie z bronzn 
i wkrótce ukończoną będzie

3. figura „Patriotyzm " wkrótce z bronzn 
odlaną będzie;

4. kolosalny posąg figury Mickiewicza 
je i t  w modalowanin i z końcem września b. r. 
z bronzn odlany będzie;

5. części granitowe z grauitn „Biella“ w 
okol cach Medjolanu są obrobione i wvkofr 
czone i z końcem września b. r. będą usta­
wione (NB wedle osnowy kontraktn i  budo 
wę pomnika zawartego, części granitowe mają 
być z monolitów);

6. grnpa allegoryuzoa „Nauka" w kwietniu 
1893 rokn ukończoną i z bronzn odlaną bę - 
d z ie ;

7. ze cały pomnik z końcem czerwca 1893 
rokn będzie ukończony (NB wedle osnowy 
kontraktu termin zupełnego nkuńczenia po­
mnika oznaczony jest do 20 listopada 1893 
roku).

Pocieszający zwrot w kr ajowym prze 
myślę. Myśli, które niedawno poruszyliśmy w 
artykule p. t „Fałszywa duma" widocznie 
kiełkowały już wśród naszych przemysłowców, 
bo wiiirnie wczoraj w czyn zostały zamienio­
ne. W laściciele kilku pierwszorzędny! h fa 
brył , istniejących pod Krakowem, oceniając 
jako Indzie inteligentni obecną sytuację w 
dziedzinie przemysłowej, pochyli się onej fał­
szywe! dumy i wzięli się do energicznego re­
klamowania wybornych swych wyrobów, czem 
publiczności prawdziwą oddają przysługę, uła­
twiając jej nabywanie towarów dobrych po 
cenach rzetelnych. Rozumie się. że wgpomnia 
ni przemysłowcy, wiedząc, jakie znaczenie ma 
ustna propaganda i wygoda publiczności, obok 
kantorów swych poza miastem otwarli i kan­
tor filjaluy w samem sercu miasta Krakowa, 
a co najważniejsza wzięli się do dzieła w ten 
sp^eói, aby nic prawie nie ryzykować a jak 
nfw ięcej korzys ać. W tym celn otworzyło 
kilku fabryk wspólne biuro przy ul. Brackiej 
1. 6, powierzając jego kierownietwo lndziom 
fachowym i rucuiiwym. Na razie zjednoczyły 
się >.ylko fabryki materjałów budowlanych a 
w pierwszym rzędzie fabryka kafli J . Nie- 
dźwieckiego i Spółki z Dębnik i fabryka be­
tonów oran skład i binio wszystkich potrzeb te- 
chnii-znych M. Zieleniewskiego z Grzegórzek 
Dowiadujemy się przecież, że niebawem przy 
stąpi do kartelu cały sjereg firm krajo­
wych

Z biurem połączona jest wystawa próbek 
wyrobów odnośnych t&bryk, która na razie 
dosyć skromna i w niezbyt obszernym umie­
szczona lokalu, powoli rozrastać się będzie, aż 
z czasom stanie się nieustającą wystawą kra­
jowego przemysłu Już dziś można w „Gen 
tralnem binrze pierwszorzędnych fabryk k ra ­
jowych" przy ulicy Brackiej oglądać śliczne 
okazy wyrobów kaflowych, betonowych, dalej 
dachówki, cegieł okładzinowych, wyrobów że­
laznych, asialtowych, cementowych, kamionko­
wych i t. d. i na miejscu czynić zamówienia 
na wszelkie materjały budowlane, bez odnosze­
nia się do niezawsze sumiennych ajentów i po­
średników.

Z teatru ( j .  ł-). Najwymowniejszym chyba 
dowodem jak Kraków jest maio muzykalnym 
było wczorajsze przedstawienie „Pericholi" 
Offenbacha. Sala była tylko w trzech czwai 
tych z a ję tą , gdy tymczasem onegdaj na jfde- 
nastem przedstawienia „Ptasznika" literalnie 
miejsca stojącego znaleść nie można b y ło .. .  
Stanowczo dowodzi to niemnzykalności, no i 
(będę szczerym), niewybrednołci w muzyce. 
„Perichola" to twór prawdziwego mistrza — 
„P tasznik", zręczna kompilacja. Libretto pier­
wszej pisane zręcznie, sława „Ptasznika" za 
trąca rob' tą  zdradzającą więcej terminatora 
jak m a js tra .. .  Tłumaczenie wreszcie „Peri­
choli" ładne, zgrabne, melodyine (Chęcińskie­
go) ; „Ptasznika" kulejące i pod względem 
sensn w rymowaniu, jak i w doborze rymów 
przypom ina.. .  Częstochowę.

Tak wiele z jednej strony, tak mało z dru­
giej, a jednak to drugie zwycięża Doprawdy 
w całej rozciągłości można przytoczyć tn przy­
słowie: „Rpszy łn t szczęścia, jak funt ro 
znmn".

Wykonanie „Pericholi" wczoraj, nie po­
wiem, żeby w ensamble należało do najada 
tniejszych. . .  rwało się to jakoś co chwila 
i tem,io uchwycić trudno b y ło . . .  Raz za po 
wolnie, ćrngi raz p rę d k o ... Rola każda z o- 
sobna natomiast wykonaną była bardzo uda- 
tuie. Bohaterką była pani Radwan (Perichola) 
i ogólnie pidobała się, zwłaszcza pod wzglę 
dem śpiewu. Panowie: Myszkowski, Lasków 
ski, Gasiński i Skalski z humorem, każdy w 
swoim rodzaju, wywiązali się ze swych ról 
Pau Jerzyna był przy głosie a grał popra­
wnie. Trzy kuzyneczki na czele z panią K u­
szewską, ożywiały wielce ak t I  i IV ty.

Posiedzenie komisji antropologicznej Aka­
demii umiejętności d. 28 czerwca 1892 roku. 
Posiedzenie to odbyło się pod przewodnictwem 
JEksc. dra J, Majera. Po odczytaniu proto­
kołu z posiedzenia poprzedniego i po zdaniu 
oprawy z rzeczy bieżących od posiedzenia o- 
statniegu przez sekretarzy komisji pp G. Os ■ 
sowsbiego i R. Zawilińskiego p. Przewodni­
czący komisji JE . dr. J . Majer przedstawił 
rzecz przoz siebie opracowaną o wypadkach 
dotychczasowych badań w przedmiocie chara­
kterystyki fizycznej ludności galicyjskiej. Z a ­
łatwiono następnie sprawy budżetowe i dal 
fze badania krajn pornczono w zakres/e ar- 
cheo-antropologicznym p G. Ossowskiemn, a 
pjd wsrględem etnograficznym, p.  R. Zawiliń 
skiemn, poczem posiedzenie zostało zamknięte.

Sprawozdanie z konferencji nauczycieli 
szkół krakowskich okręgn zamiejskiego, od­
bytej w dniu 6 lipca 1892 r.

(M  S .)  Po wysłnebanin mszy św. w ko- 
ściele św. Anny, celebrowanej przez ks. kan. 
Bukowskiego, na której był także obmny de' 
Ibgu  p. Laskowski, zebrali się członkowie 
konferencji w sali kursu II  c. k. seminarjnm 
nanczycielskiego żeńskiego w Krakowie.

Pierwszy zabrał głos delegat p. Laskowski, 
witając jako przewodniczący Rady szkulnej o 
kręgowej, nauczycielstwo, przyczem nadmienia, 
że z przyjemnością bierze udział w obradach, 
a zwróciwszy się do nauczycieli, wzywa ich, 
by nankę swą chcieli skierować ku wycho 
wanin religijno-moraluemu. P. zypomniawszy 
obecnym, co szkuła w i u d s  is niejącym usta 
wom, które z laski Najjaśniejszego Pana są 
obowiązające, wn^si okrzyk „Niech żyje" na 
cześć najmiłościwiej nam panującego monaichy, 
Ltóry to okrzyk ubocni z zapałem trzechkru 
tnie po wtaczają.

Po przemówieniu p. delegata zabiera głos 
przewodniczący konferencji c. k. inspektor p. 
Spis i wyraża radość w imieniu obecnych, że 
p. delegat raczył przybyć na posiedzenie, co 
jest niemałym zaszczytem, oraz zachętą do 
dalszej na poln szkolnictwa pracy. W dal­
szym ciągu swego przemówienia podnosi p. in ­
spektor, że ustawa o podniesieniu płac nau 
czycielskich została sankcjonowaną, wskutek 
czego nauczyciele doznają polepszenia bytu, 
szkoły zaś filialne tein samem zniesione będą 
i zamienione na etatowe. Zaznacza pomyślny 
rozwój szkół tamtejszego okręgn , co jest w 
pierwszej linii zasługą jracowników.

W ktńcu wspomina o zmarłym nanczjcieln 
Kaiolu Wolnym z Mnikowa, nieznanym pra- 
cownikn, przedwcześnie zgasłym Oboeni przez 
powstanie czczą pamięć zmarłegu.

Na sekretarzy powołano pp. Wojtygę Jana, 
Staszla Macieja, Sznlca Ignacego i Guratow- 
skiego Ignacego.

W dalszym ciągu nastąpiło odczytanie naj­
nowszych rozporządzeń wydanych priez Radę 
.Szkol. krajową, oraz odczytano prawidła pi­
sowni przyjęte przez Akademię Umiejętności 
w Krakowie. Dokonano wyboru sekcyj do dzia­
łów wystawy O godzinie 11 zamyka przewo­
dniczący posiedzenie, zapraszając obecnych, by 
zechcieli ndać się na otwarcie wystawy, co 

aż oni nczynili. Na otwarcie wystawy przy­
być też raczyli, JE  ks. kardynał Dunajewski 
w asystencji Przewiel. księży kanoników Fo­
sa  i Spisa, dyrektorzy obu nem naucz. pp. 
Jabs ński i Nizioł, oraz wielu dyrektorów i na­
uczycieli szkół krakowskich miejskich.

Pierwszy zabrał głos p_ delegat nam za­
znaczając, że Rada szkolna okręgowa posta­
nowiła urządzić wystawę szkolną z dwóch 
celów: I Celem zgromadzenia owoców pracy, 
iżby publiczność mogła się przekonać, że na­
uczyciele w każdym kiernnkn pracują; II. ce­
lem wzajemnego pouczenia się. Ktokolwiek 
obejrzy wystawę, nabędzie przeświadczenia, 
że nauczyciele skutecznie pracowali.

W dalszym c.ągn podnosi, jak wielki za­

szczyt spotyka nauczycieli, że JegoE m .,N aj- 
przew. książę Kardynał na otwarcie wystawy 
przybyć raczył, oraz prosi Jego Em. aby na­
uczycielom i pracy ich udzielić r a c z y ł  swego 
błogosławieństwa.

Jego Em. w przemó lienin swem oświadcza, 
że jest przekonany o tem, że szkoła wycho­
wuje w duchu katolickiej wiary, a życząc na­
uczycielom, aby praca ich ciężka wydała jak 
najlepsze owoce, udziela błogosławieństwa 
swego. Następnie raczył Jego Em. obejrzeć 
szczegółowo wystawę, informując się azczegó 
łowo n komitetowych

W końcu dziękuje p. inspektor Spis Jego 
Eminencji za przyoycie i zapewnia, że szkoły 
okręgu krakuwskiego zawsze wychowywały i 
wychowu:ą młodzież w duchu katolickim ; 
nauczyciele zaś skutecznie pepierać będą in 
tencje Kościoła.

Następne posiedzenie odbyło się dnia 6 lipca 
o godzinie 4 popołudniu.

Ddhomejczycy pizybyli do Krakowa do 
Parkn, budzą żywe zainteresowanie. Wiele o- 
sób zbiera się na ich przedstawieniach, dzieci 
ciekawie przyglądają się cerze murzyńskiej, 
ocz l  świecącym i zębom pięknie białym. Starsi 
z ciekawością obserwują mchy Dahomejczy- 
ków, ubiór, mowę. Nie będzie więc zbyte- 
cznem, jeśli cokolwiek Dliżej przy tej sposo 
bnośei zapoznamy się z krajem, obyczajami i 
mieszkańcami państwa Dahom°h lnb Dabomey. 
Państwo Dahomey leży w Afryce, na brze­
gach wyższej Gwinei. Długości posiada 20 mil, 
szerokość jego zaś zależną jest od powodzeń 
w bezustannych prawie wojnach, jakie z o- 
ściennemi prowadzi narodami Z owoców doj 
rzewaią w tym krajn pomarańcze, melony, i- 
gnamy, trzcina enkrowa, snaurydza zboże, 
bawełna, indygo, tytoń i ziarno do kawy po­
dobne, słodzące na językn wszystko, cokol­
wiek się po niem je. Państwo Dnaomoy obfi­
tuje w bydło, kozy, drób i małą rasę koni, 
są tu słonie w stanie dzikości, zwierzęta dra­
pieżne, ogromne, lnbo nicjadowite węże. Mie­
szkańcy, do plemienia Ardrahów należący, tru 
dnią się rolnictwem i dobrze się znają na ku 
charstwie. Życie prowadzą przeważnie siedzą­
ce, za główny pokarm słnży im mleko. Prze 
mysł ogranicza się na wyrobach lnianych i 
bawełnianych, głównym przedmiotem handlu 
jest oliwa palmowa i kość słoniowa. Lnd ten 
nie zna pisma głoskowegu. Pamięć ma nad­
zwyczajną. Śpiewa pieśni i posiada parę na­
rzędzi muzycznych. Tańce odbywają się przy 
księżyca pod cieniem wysokich drzew. Religię 
wyznają przeważnie mahometańaką (islam izm). 
Małżeństwo w Dahomey jest tylko targiem, 
los kobiet opłakany, a miłość macierzyńska 
nieznana. Forma rządn despotyczna. Król po- 
s adn 3 do 4 tysięcy kobiet, pewna ich liczba 
uzbrojona i wyćwiczona wrobieniu bronią, s ta ­
nowi straż przyboczną króla. Niewolnictwo i 
handel niewolnikami został niedawno dopiero 
zniesiony. Stolicą tego krajn jest miasto Abo- 
mey lub Bomey, liczące przeszło 20.000 mie 
szkańców Jest tu pałac królewski z wielu 
dziedzińcami, otoczony wałami i przystrojony 
w ludzkie czaszki.

Wycieczka balneologiczna w  nadchodzą­
cy poniedziałek 11 b. m , medycy z piątego 
roku u-ządzają wycieczkę balneolugiczną do 
miejsc krajowych kąpielowych (Szwoszwice, 
Rabka, Zakopane, ćjgiestów, Rymanów, K ry­
nica, Wysowa) pod protektoratem rektora 
prof. dra Korczyńskiego. Wycieczka ta  ma 
charakter ezysto naukowy. Młocki adepci sztn- 
ki lekarskiej, chcą poznać miejscowe stacje 
klimatyczne, nrządzenia ich, aby w p-zyszło 
śei jako io^ar/e z całą pewnością korzystać 
mogli z odniesionych z tej wycieczki wiado­
mości. Pomysł to godzien poklaska , turystom 
życzymy jak najmilszych wrażeń i jak naj­
więcej korzyści z zamierzonej podró iy pc k ra ­
jowych zdrojowiskach. O bliższych szczegó 
łach tej cmkawej wycieczki oraz o rezulta­
tach i wrażeniach, nie omieszkamy zawiudo , 
mić czytelników.

Krzesła automatyczne. Czysty dochód z 
krzeseł automatycznych astawidnych staraniem 
Towarzystwa Dobroczynności, przeznaczony dla 
starców, przedewBzyUkiem zaś na amortyzację 
kosztów nabycia wynosił w miesiąca czerwcu 
115 złr. 5 ct. Skład >jąc za życzliwość dla 
nbogich w ten sposób okazaną, puiiziębowauie 
Szanownej Publiczności, nprasza się o łaskawe 
względy dla Instytucji tak pożądanej i poży­
tecznej, i w razie trudności otw ar.ia krzesła, 
o zażądanie ponczenia od dozorcy. Z powoln 
niewłaściwego i gwałtownego otwierania wszy­
stkie krzesła zostały zaraz w pierwszych 
dniach popsute i musiały być znacznym ko­
sztem Towarzystwa Dubr. naprawiane.

Ruch ludności nr Krakowa. OJ niedzieli 
19 czerwca do soboty 25 tego miesiąca ruch 
ludności w Krakowie przedstawia się w na­
stępuj icych cyfrach: Małżeństw zawarto ogó­
łem 17, z togo w kościele WW . Świętych 1, 
N. M. Panny 2, św. Floriana 1, św. Mikołaja 
6, Bożego Ciała 2, wreszcie w gminie izrae- 
lickiej 5. Urodzeń zanotowano 43, (chłopców 
20, dziewcząt 23), na wyznanie rzymsko-ka­
tolickie wypada 29, na mojżeszowc 14. bko 
nów przypadło w tym tygodniu 55 (mężczyzn 
34, kobiet 21). Najwięcej ofiar zabrały za­
palenie płuc (8) i gruźlica (6), następnie dła 
wiec i błonica (5), choroby zakazue (3), n ie ­
żyt żołądka i jelit (5), inne choroby narządu 
oddechowego (3), ospa (2), inne przyczyny 23, 
z tego na śmierć przypadkową odchodzi 1 o- 
flira  i na samobójstwo 1.

Samobójstwo. Piszą nam z m iasta: Hen­
ryk H e u m a n n  c. i k. jednoroczny ochotnik, 
słuchacz praw, wystrzałem z karabinu skie­
rowanym w piersi odebrał sobie życie w dniu 
4 b m. przeżywszy la t 22.

Zmarły odznac.ał aię wielką prawością 
charakteru i był powszechnie lnbianym przez 
swoich kolegów. Do rozpaczliwego krokn po­
pchnęły ambitnego młodzieńca przykre sto 
sunki sinźby wojskowej, w której nie towa­
rzyszyło mn powodzenie. Padł on ofiarą n ie­
szczęśliwych rozporządzeń, tóre zmusiły go 
powtarzać jednoroczną służbę wojskową P o ­
grzeb nieszczęśliwego odbył się wczoraj o go­
dzinie 4 po pnłudnin ze szpitala garnizono­
wego na jam ku przy dźwiękach orkiestry

wojskowej i udziale towarzyszy i kolegów z 
armii i z nniwersytetn.

Składki: Złożono w naszej administracji 
dla niaszczęśliwoj K. K , matki 6 dzieci, któ­
re i mąż obLąkany od S. 1 złr.

i i  o c z n i c e.

W zapasach z Moskwą, ciągnących się przez 
kilka stnleci, zwyciężaliśmy Moskali dzielno­
ścią naszych wodzów, męstwem naszych żoł­
nierzy, a Moskale podstępem, zdradą, in try­
gami, lnb wreszcie idąc w dziesięciu na je­
dnego, pokonali nas wreszcie. Nie było wypad­
ku, żeby Moskale z mniejszą liczbą żołnierza 
do boju z nami stawali i zwycięstwo a nim 
odnieśli, nam atoli nie było dziwne arobnyml 
zastępami rozbijać tłumy moskiewskie. Świad­
czy o tem zwycięstwo Żółkiewskiego pod K lu -  
szynem, odniesione 8 lipca 1610. Mając Żół­
kiewski sześć tysięcy wojska, rozbija w pucn 
czterdzieści ośm tysięcy Moskali, zaimnje Mo 
sbwę i zniewala bojarów moskiewskich do w y­
brania carem królewicza Władysława.

Kalendarz. Dziś św. Elżbiety wdowy j ju ­
tro śś. Anatalii i Zenona

Ostatnia poczta.
Trybunał państwa uznał się niekompetentnym 

w sprawie 8pinćić’a.
K rok ministerstwa w sprawie Spinći^a 

można pojmować dw ojako: jako ak t władzy 
sędziowskiej, lub te ł  jako wykonywanie w ła­
dzy dyscyf inarnej nad jednostką pozo sta ącą 
do ministerstwa w stosunku służbowym. W 
pierwszym wypadku trybunał jest niekompe­
tentnym, władza sędziowska jest bowiem w 
urzędowaniu swojem niezawisłą, w drugim — 
zaoLodzi stosunek poniekąd prawno prywatny 
pomiędzy urzędnikiem, jako sługą państwa, 
a jego cLlebodawoą, państwem W każdym 
razie trybunał uchyla się od rozpatrywania 
rzeczonej sprawy.

Dwr wielkie kluby niemieckie, lew ka i 
stronnictwo niemiecko-narodowe, prawią so­
bie nawzajem stówa prawdy w komunikatach 
partyjnych, wywlekają na widok publiczny 
strouę zakulisową strejku Niemców w komi­
sji walutowej. Z wzajemnych wypomiuań i 
wyrzekań widać, .ź Ste nwender i Plener w 
pierwczej chw.ii postanowili iść ręka w rękę, 
następnie lewica nieco z góry łraktowała 
lrakcję Steiuwendera nie zapraszając ją  na 
wspólne narady klubowe. Wówczas już usi­
łowała lewma wejść w układy z hr. Taaifem 
i tylko choroba prezesa ministrów i podróż 
jego do Elli .ohau stanęła im na przeszkodę

Z: strejkować postanowił zniecierpliwiony 
klub narodowo-niemiecki z własnej inicjaty­
wy strejkn zamierzonym doniósł lewicy i 
jak twierdzi komunikat Steinwendera otrzy­
mał jej zezwolenie. W każdym razie opc-zCze- 
nie sali obrad przez lewicę, a głosowanie 
przeciw pożyczce przoz Steinwendera snać do­
lega Niemcom, skoro tyle skweresu o to, co 
jnż chyba się nie odstanie.

Zgoda panuje stanowcza pomiędzy Berli- 
nem a Monachjum. iż wy tawa powszechna 
berlińka odbyć się ma w 1898 oku, bez 
wzg ędu na to, czy rząd francuski zatwierdzi 
projekt wystawy powszechnej paryskiej na 
rok 1900, c«y też go nie zatwierdzi. Komisja 
m agistratu berlińskiego zagwarantowała na 
oei powyższy 10 miljonów marek.

W Anglii wybrano dotychczas 143 zacho­
wawców, 19 liberalnych umomstów, 97 glad- 
stuńczyków i 4 antyparnelitów.

TELEGRAM Y.

Wiedeń 7 lipca. Posiedzenie K oła polskie­
go odbędzie się dopiero w niedzielę. Dziś 
rozdauo sprawozdanie p. Szczepauowskiego o 
uregulowaniu waiuty, drukowane ponownie z 
powodu poczynionych w niem zmian.

Rozprawy o ustawie, odnoszącej się do za­
razy bydlęcej, toczą się dziś w dalszym 
ciągu.

Wiedeń 7 lipca. Najwyższy trybuna! u- 
znał, że nie jest kompetentny do orzekania 
w sprawie dep Spinćić’a.

Wiedeń 7 lipca. Uchodzący za bardzo 
uczciwego człowieka policjant K ugler zastrze- 
11 się

ludapeszt 7 lipca. Pod Kapolne wyko­
leił się pociąg. Palacz zginął miejscu, 
maszynista odniósł rany, podróżni wyszli bez 
szwanku

Z R a d y  p a ń s tw a .
Wiedeń 8 lipca. Izba deputowauych R a ­

dy państwa uchwaliła przedłożenie rząd jwe 
do ustawy o zapobieżeniu i wytępieniu zara­
zy płucnej u bydła. Wszyscy mówcy przy­
jęli bardzo sympatycznie ustawę, k tóra dla 
wywozu bydła z Austrji będzie miała wiel­
kie z n a c z n e . Ustawa została uchwaloną z 
przyjęciem wniosków d?p. hr. S e rć n y iW . 
Przedłożone przedstawił ze strony rządu 
br. E rb . 3

Ustawę o udz eleniu pożyczki dla Brodów 
(na koszary wojskowe) uchwalono w trzeoiem 
czytaniu 91 głosami przeciwko 20.

Następnie rozprawiano nad nowelą do n- 
stawy o kasach brackich. Referował dep. 
Deym. Dep. B aerom the? żąda rozdziału kas 
dla chorych i zasnków re itrony państwa.

Nautąpiły dłuższe rozprawy. Dsls»y ciąg w 
piąlek.

S p ra w a  kg. B ism a rc k a .
i*erlin 8 lipua, Reichsanzeiger obwieszcza 

ri porządzenie z dnia 23 maja 1«90 do nie­
mieckich i pruskich poselstw, w których o 
obecnych zapatrywaniach ks. Bismarcka znaj­
duje się ir.ny sąd, niż o jego zapatrywaniach 
dawniejszych Cesarz ma byc przekonania, że 
albo stosunki spokojniej się ułożą, albo też 
rzeczywiste znaczenie i wartość wywodów i 
rewelacji prasy będzie z czasem za granicą 
właściwiej ocenioną. Cesarz rozróżnia ks Bi­
smarcka z czasów dawniejszych i obeonio i 
pragn e, aby rząd unikał wszystkiego, coby 
mogło rzucać cień na postać wielkiego męża 
staną przed narodem niemieckim

W dalszym ciągu ogłasza Reichsanzeiger 
depeszę Capriyiegc z 9 czerwca 1892 r. do 
p^sła niemieckiego w Wiedniu ks. Rcuss w 
sprawie zaślubin ks. H erberta Bismarcka. 
Czytamy w uiej : Wszelkim pogłoskom o zbli­
żenia pomiędzy ks. Bismarckiem a cesarzem 
kraknje na n.ezbęunej wiadomości o tem, aby 
pierwszy krok ku zbliżeniu uczynił sam ks. 
Bismarck.

N ikt nie może dalej przyjąć za słuszną 
powszechną pogłoskę, jakoby ks Bismarck 
mógi uzyskać jakiś wpływ na kierownictwo 
spraw państwa Depesza im awia dalej, że 
gdyby książę Bism arck, lub jego familja 
żbliżyli się do posła niemieckiego, ten osta­
tni ma ograniczyć eię do konwencjonalnych 
form grzeczności, ale uniknąć zaproszenie, na 
ślub. Podobnież zachować się ma cały perso- 
nal poselstwa. Cesarz nie odbierze o ślubie 
żadnej wiadomości. O  dotyczących zarządze­
niach ma poseł niemiecki uwiadomić bezzwło­
cznie hr K ainoky^go.

C h o le ra  w E u ro p ie .
Petersburg 8 lipoa. Urzędowe depesze 

tają stan cholery, która się daleko w obsza­
rze Wolgi rozpostarła.

P e te r s b u r g  8 lipca. W A strachm ie z 
powodu rozruchów nie wprowadzono stanu 
oblężon a. Robotnicy chcieli uciekać z powo­
du cholery pomimo udzielonych im zaliczek 
Przyszło do rozlewu krwi.

uondyn 8 lipca. Morning  donosi, że w 
Anglji zdarr-lv  się trzy wypadki cholery 
między podróżnymi okrętowymi Chorzy po 
wylądowaniu umarli w szpitalu

P e te r s b u r g  8 lipca. W K arycynie zaszło 
15, w Elizaw tpolu 2 wypadki cholery.

W ied eń  8 lipca. M inister i3acquehem 
zarządził siedmiodniową k waran ta uy dla o- 
krę ów z rosyjskich portów morza Czarnego 
i Azowskiego.

Wiedeń 18 lipca. W sali kolumnowej par­
lamentu mają być umieszczone popiersia Clam 
M artinitza, Grocholskiego, G reutera i H erb ­
sta.

_ ‘den  8 lipca. Prezydent niinistró '” lir. 
la ;  F- wyiccbsł do Eilischau

f  iedanń 8 lipu-a Pszenica 8*82, żyto je ­
sienne 7 ‘±9, owies jesieńuy 5‘83, kufearvara 
5 1 3 , rzepak 1.1 65, sp-rytus 17,25, mięso wo­
łowe 4 0 — i cielęce 3 6 —62, w eprzow e 60 
do 70, żywe cielęta 30— 52 ct. za kilogratr 

M ie d e ń  8 lipca K redyty 314 25 kredyty 
węgier. 359 50 Akcje Landerbanku 220 40 
Akcje Anglobanku 152-75. Alpiny 66 25, 
Akcje iolei państwowej 302 50 Lombardy 
99 37. Renta m&jowa 95 30 Rena węgier-ka 
110-20. Ruble 118 - .

B u d a p e s z t 8 lipca. Pszenica jesienna 8 64, 
kukurydza 4 85, owies jesienny 5-40, rzepak 
11-30. 8pirytus 1 . 5 0

Berlin 8 lipca Poseł niemiecki w Bernie 
Buelow ma być mian-wau v posłem przy 
Watykanie.

fizyce S lipca. Obiega wieść że król mia- 
n, wał wieczorem deputowanego Grimaldiego 
ministrem i-karbu i prowizorycznym kiero 
wnikiem ministerstwa finansów 

Petersburg 8 lipca. M inister spraw we­
wnętrznych Purnow o ma być po powrocie 
cara dymisjonowanym

SoQ a 8 lipca. Rozprawa w procesie Bel- 
ozewa wykazała w dalszym ciagn dowody na 
udział Karawełowa w sprzysięż >niu 

P i t t s b u r g  8 lipca. 
deszłych z Hom stead 
poranili 30 kolonistów, 
naftę i podpalano.

N A D ESŁA N E.

Na sezon
poleca 6o ( is -ri

f i u f r y ,  ^ r a l i a t i ,  t o r b y
r z e m i e n i e  p l a i d o w e  itd.

po bajecznie niskich cenach 
H a n d e l p r z y b o r ó w  do  p a le u ia  

o r a z  f a b r y k a  t u t e k

S. W. Niemojowskćego
Kraków, Sukiennice 28.

Nu podstaw ie  koncesji 
W ysokiego c, k. N am iestn ictw a we Lwowie 1 . 31126

otwartą została 652 (6-10)

Prywatna Lecznica
cl li t. c łio rób  kobleoyoh

D r a  S T A N I S Ł A W A  B R A U N A
w  u l io y  D łu g ie j  i. 5

Bliższych wyjaśnień udziela właściciel i 
kierownik Zakładn, D r S t. B raun , Długa 5.

   *x: --------

i redlug doniesień na 
policjanci zabili 7, a 
Na policjantów lano



KURJFP POLSKI dnia 8 lipca 1892 r W- 188.

m tO EN E OGŁOSZENIA.
Od wyrazu zwykłym drukiem po 2 cnt., tłustym drukiem po 

5 cnt. — Minimum oeny ogłoszenia 25 cnt.
Potrzeba zaraz chłopca 
do roznoszenia gazet.
W iadom ość w Adm inistracji „R arjera Po l­
skiego”.

Magazyn Dora kie obstalunki w
zakres krawieczyzny damskiej wchodzące, 
w jak  najkrótszym  czasie, w Krakowie, ul. 
F lorjańska 1. 45. 820(1-20)

P r s i l f t l i  I f S i n t  z uk° ń « o n ą  2-gą kl.
r i  C ali l y  IK Z IIL  gim nazjalną lub rea l­
ną, zamiejscowy, w ładający  językiem nie­
mieckim i polskim  znajdzie umieszczenie 
w nir.dlu przyborńw kościelnych Juliana 
KURKiEW ICZA Mały Rynek. S12(2-4)_

I 9 Q U  H o h n i l l O  z^ atnri użycia — ŁmtŁOj t l U n u  kupuję bez pośro-
Żychllńm i, Krakśw cl.

6 i4  (2-3)

L o k s le .
-2 |# jprk  frontowy (stosowny dla frjz je - 
O K I u y  ra  z irzyległyini pokojami, 
nh bez Pokój, przedpokój i kuchnia, na 

ii. piętrze i na parterze, jest do wyua 
jęcia jd 1 lipca, przy nl Krowoderskiej, 
1 19. Wiadomość n stróża, lub Rysek, 
1. 5, w kantorze 787(1 ?)

D on iesien i*  ro im a ite

We Wiedniu. Pierwsze polskie 
przedsiębiorstw , 

wysyłkowe A blns Xrn|ewsklego, Wiedeń,
I fil- IstnsiO I, dostarcza wszystko, 
m g o  ktn tylko potrzebuje i co w dział 
p r .mysłn i handln schodzi, po cenacb 
hnrt^wnych. Zakcpii.e wprost n fabry­
kantów. Zamówienia za zaliczką nsknte- 
cznia odwrotnie pocztą lnb koleją. Na 
żądanie pi-1 isy a ceioik lllastrowany
grstls I frsnoo_____________ ' 69 18 ?)

now o urządzona n a  prow in­
cji, każdego czasu do wy­

dzierżawienia. W iadom ość w Adm inistracji 
„Kurjera Polskiego”. 822(1-6)
D r n n i n n n i n  z karczm ą w Skotnikach 
r r U | J l l l d l i | d  blisko Skawiny, jes t 
każdego czasu r wolnej ręki do wydzierża­
wienia. Bliższa w iadom ość u właściciela 
lub u  dozorcy dom u w Kranówie, pod 1. 5. 
przy nl. Mikołajskiej 823i,l 2)

Apieka
dnikćw. Adres 
M arka 2

25 Kobiet Afrykanek
„KRÓLA 0 A H O M A  AMAZONKI"

przybyło do Parku Krakowskiego
i tylko l ł r ó t l ł i  G S S S L 3 ,  s ę̂ pio-
dukować w swych niezrównanych ćw iczen iach  
w ojen nych , tańcu i śpiewie, tudzież zwycza­

jach naiodowych i ludowych. 702(1-2)

P ried eta w iem a  od b yw ają  się  o godz. 11 rano, 
a n astępn e co god zin a  od 4  do 8 w iec ió r .

Koń wierzchowy ;$ero£wi
angielskiej dc snrzedanla. Wiadomość 
nl. Smoleńsk 1. 22 I- piętro (GOI 1-6).

T r i i e f c s  t l l f i  auan»9owc t wszelkie 
1 I U o K d W I t l  nowalje wiosenne, po­

leca K tri ii knoreck I Spółka w Krako 
wie, Florjańska, 28. 799 a o )

PIERWSZORZĘDNY HOTEL
W  K R A K O W IE ,

w y tw o rn ie  urządzony, z p iękn ym  lokalem  restau ­
ra cy jn y m  .. odnośnem i koncesjam i na d łu ższy  czas 

do w y d z ie rż a w ie n ia .
Warunki dzierżawy. Czynsz umówiony półroczny z góry, 
półroczna kaucja, odkup pościJi i bielizny, (raz kaucja 

ra zabezpieczenie wszelkich innych ruchomości.

■e* Wiadomość w biurze komisoiem Wł. jaworskiego -»■
w Krakowie, ul. Urodzka 1. 30.

Piwa osobliwej jakości,
a mianowicie:

MARCOWE, TRANSWERSALNE i PO R TER ,
jakoteż

wybornie na czystem, świeżem maśle przyrzą­
dzane potrawy

poleca po cenach nader umiarkowanych
Piw iarnia i Filja Składu piw a skaw ińskiego

_A_ K O L L O R O S  A .
P la c  M a r ja c k l, 1. 3 70100)

R ESTA U R A C JA

T U R L I Ń S K I E G O
s s 2 O b i a d  z a  1  z ł r .  73.40  1

Piątek dnia  8  go lipca.
0. /  Zupa 7. gr,Q,ązku m łodego.
“1 i R osół. — Julienne.

Jajka na śm ietanie. 
Muszelka z nlózgu.
Ryba z sosem  tatarskim . 
Szt. m ięsa sos chrzanowy.

Karp smażony.
R oastbeef z garniturem . 
Kotlet a la milanaise. 
Kurcze z rakam i.

Pierogi leniwe.
Poziomki z śm ietaną. 
Kalafiory. — Owoce.

Mant zaszczyt donieść Sz. Publi 
ezności, ii  przybywszy z W arszawy, 
zaJozyleru w Krakowie, Rynek flłO- 
wny I. 22

Skład Obuwia
w ł a s n e g o  w y r o b u .

Ceny na towar, za którego dobroć 
sumiennie zaręczyć mogę, naznaczyłem 
możliwie najniższe. Ikamaszki męskie 
oddaję począwszy od 3 zlr 5 0  cut.; 
a Jam skic od 3 zlr. i wyżej stoso­
wnie do wymagali. 81(3-3 ?)

B ro n is ła w  D o b rza ń sk i

703

F. CEMBRONOWICZ
396s m ajster szewski

w Krakowie, nl św. Tomasza, 1.21, fllia nl. Florjańska, 1.16,
poleca obuwie własnego wyrobu damskie od 
3  złr. cnt. i wyżej, męzkie od 4  2 3  i
wyżej. Dziecinne z najlepszego materjału. Repa 

raojd tania obuwia i kaloszy.

t ■ ■ ■ ■  u u i u w m w m M m u w m u  ■ ■

Najnowsze powieści
W hr. ŁOSIA

Tajemnice piątego pułkn w ęgierskich  nuzarow. 1 złr. 50 cnt.
Z różnych pułków . 2 tom y złr. 2.40.

świeżo wyszły z druku i znajdują się w księgarni Cr. Gebethnera 
i Spółki w Krakowie, Rynek 3 4(.l

I Ważne dla właścicieli dóbr!

WORKI CHMIELOWE
w pasy i zboŻOWS, posiada w zapa 
sie i sprzeda e za przystępną cenę

S. Dorni tutz, W ieliczka.
Cenniki posyła na żądanie Worki 

na próbę do 5 kg. franco
573(1-3)

W I E Ś
! pow.ee e gryoowzkim ,
I pół mili od stacji kolei i m iasteczka j 
j BOBOW A oddalona, 15() mórg. g run tu  j 
I ornego. 35 m. lasu, 27 m. łą k , pastw isk 
l i  ogrodów, obejm ująca dwa staw y,
| m łyn z inw entarzem  żywym i ma r - I  
I twym do sprzedania. Znakom ite miej - j 

sce dla parcelacyj. Bliższych szczegó ]
I łów  udziela A. L., poczta B obow a.

699(2-5'

G -  k : .  a . u . s t r j a . c k u . e  k o l e j e  p a ń s t w o w e .

ROZPISANIE OFERT 
N A  D O S T A W Ę  D R U K Ó W .

D o s t a w a  p o t r z e b n y c h  dla c. k. kolei  p a ń s t w o w y c h  o k r ę g ó w  D y r e k c j i  k r a k o w ­
skiej i l w o w s k i e j  d r u k ó w  (z w y j ą t k i e m  d r u k ó w  p r o w a d z o n y c h  w  ścisłej  ew ide nc j i )  
ł ąc z n ie  z p a p i e r e m  i r o b o tą  i n t r o l i g a to r s k ą ,  zostanie  o d d a n ą  w  d r o d z e  publ iczne j  l icy- 
tacyi  o d p o w i e d n i m  p r z e d s i ę b i o r c o m ,  m o g ą c y m  się w y k a z a ć  w y k o n a n i e m  w i ę k s z y c h  
tym  p o d o b n y c h  d o s t a w  na ok r e s  lat t rzech,  to jest na rok 1 8 9 3 ,  1 8 9 4  i 1 8 9 5 z tern 
n a d m i e n i e n i e m ,  że z a w a r t a  u g o d a ,  w  razie,  g d y b y  nie zo s ta ła  w y p o w i e d z i a n ą  z które j ­
k o lw ie k  s t r o n y  w  c iągu trzec iego ć w i e r ć r o c z a  ostatniego ro k u  o b o w i ą z y w a ć  będzie  na 
rok d a l s z y  bez  o s o b n e g o  f o r m a l n e g o  p r z e d ł u ż e n i a  u m o w y .

O d n o ś n e  o g ó ln e  i s z c z e g ó ł o w e  w a r u n k i  d o s t a w y ,  jakoteż f o r m u l a r z e  c e n n i k ó w ,  
które w y p e ł n i ć  n al eż y  co  do o f i a r o w a n e g o  op us tu ,  lub co do żą d a n e j  n a d w y ż k i  w  p r o ­
cen tach w y r a ż o n y c h ,  m o g ą  b y ć  p r ze j r z a n e  od dnia  dzisie jszego u p o d p i s a n y c h  D y r c k -  
cyj  r uc h u  w  K r a k o w i e  i w e  L w o w i e ,  a lb o  też u c. k. ge ne ra l ne j  D y r e k c j i  austr .  kolei 
p a ń s t w  (o d d z ia ł  6 a), w e  W ie d n i u  (g m a c h  a d m i n i s t r a c y jn y ,  S e h d n b r u n n e r s t r a s s e  N r .  Gj.

Z w r a c a  ,ię u w a g ę  r e f le kt u ją cy ch na  objęc ie  tej d o s t a w y  szczegó lni e  na ten w a ­
runek,  źe o b e j m u j ą c a  d o s t a w ę  d r u k a r n i a ,  o b o w i ą z a n ą  będzie  w y s e ł a ć  z a p o t r z e b o w a n e  
druki  w p r o s t  do p o s z c z e g ó ln y c h  stacy j  i u t r z y m y w a ć  w s k u t e k  tego o d p o w i e d n i e  do 
p o s ta n o w i e ń  w  w a r u n k a c h  bliżej o k r e ś lo n e  z a p a s y  d r u k ó w ,  bez o s o b n e g o  w y n a g r o d z e n i a .

O fe r t y  w r a z  / ce n n ik am i  nal eż yc ie  w y p e ł n i o n y m i ,  tudzież o g ó l n y m i  i s z c z e g ó ł o ­
w y m i  w a r u n k a m i ,  prze z  o fe r tu jąc y c h  p o d p i s a n y m i ,  o p i e c z ę t o w a n e  i w  nap is  „ O f e r t a  

I» a  d o s t a w ę  d r u k ó w "  z a o p at r z o n e ,  m a j ą  b y ć  w n ie s i o n e  najpóźnie j  do  dnia 2 5  l i p c »  
1 H y 2  r . ,  g o d z i n y  1 2 - t< * j  W  p o ł u d n i e  dla  każdej  z p o d p i s a n y c h  D y r e k c y j  ruc hu  o d ­
dzielnie w  tychże.

O fe r ty ,  jakoteż w s z y s tk i e  za łączn iki  o s t e m p l o w a ć  n ależy  m a r k ą  5 o c e n t o w ą  od 
k a ż d e g o  a r k u s z a

R o z t w a r c i e  ofert ,  p r z y  k tóre m  of ert ujący  m o g ą  by ć  o b e c n y m i ,  nastąpi  w  w y ­
m i e n i o n y m  dniu o godzinie  2 - g t e j  p o p o ł u d n i u .

K r a k ó w  i L w ó w ,  w  lipcu 1 8 9 2  r. 7

C. k. Dyrekcje ruchu kniei państwowych w Krakowie i Lwowie.
3(1-1)

W s z e c h  n a u k  l e k a i s k i c b
Dr Edmund Puchacki

o r d y n u j e  
jak  daw niej od Kodeiny 2 giej 

do 4 popo łudn ia .
U l. S ł a w k o w s k a ,  1. U .

Parter. Cyno o

Do salonu mód

Heleny Tgfesznickiej
w  K ra k o w ie ,  S ła w k o w s k a  10,

nadeszły 090(2 R)

świeże kapelusze letnie.
M a g a z y n  p o le c a  W n y m  P a n io m  

ró w n ie ż  w ie lk i  w y b ó r  s u k i e n e k  
i  p ła s z c z y k ó w  d z ie c in n y c h ,  g o ra e -  
tó w  i  t .  p ., o ra z  w y k o n y w a  s u ­
k n ie  d a m s k ie  s z y b k o  i  d o k ła d n ie  

po  c e n a c h  n a ju m ia r k o w a ń s z y o h .

-■Mb t
8 10 §«9 Poszukdję dzierżawy

FOLWARKU I
około 100 morgów, lub k u -1  
puję takiż folwark z liypote- |  
ką, tj. długiem bankowym. £
Zgłoszenia proszę adres'u- r  
w ać: A  S, poste restante, -  

p U strzyk*-Solin  9,.
i w i m w w w w w w w

K

!! Baczność!!
N ajlepsze p łótna  korczyu-  

sk ie, czysto  ln iane.
grubszo i cienkie webowe na koszule, 
prześcieradła bez szwu, 150, 165 i 180 
ctm. szerokie, dymy, ręczniki zwykłe i 
tnrockie zdrowia, chustki webowe do 
nosa, drelichy na liberie; p łó tnu  i a g b  
we. obrnsy, serwery itp., wyroby w m iej­
sce zagranicznych, poleca łaskaw ym  
wzgledum Wł. ło n e t  Zakład wyrobów 

łkaokloh w Korczynie sd K rosm  
Cenniki I próbki żądanych gatunków  

itr oo.

Ogniotrwałe żelazne 
K A S E T Y

-zrabowanie n, oraz nowe 
aiyw ene ogniotrw ałe

I X  A S Y

najtańsze u

S. B E R GE R  A
Wien, Braunerstrasse 10.
Katalogi darmo i opłatnie.

Do sprzedania:
Ryg wiertniczy kanadyjski, kocioł 
I maszyna parowa Narzędzia wier­
tnicze, garnitury od 12 'A do 4 '/i cali, 
narzędzia kowalskie, kilkaset metrów 

rur hermetycznych.
Bliższych objaśnień udzieli A. 

Dabski, Nasówka, poczta R eszów
64.313 3)

Kurs walut

p ła c ą  ż ą d a ją  

z łr . c t. z łr . ct.

1 papierów wartościowych II

K raków , an ia  7 lipca.

Waluty. 117 30 119 50
R u b le  ro sy js k ie  p a p ie ro w e  za 1 0 0 ................... 59 40 58 80
M arki n ie m ie c k ie  za  100 ..................................... 9 45 9 55
20to  f r a n k ó w k a ............................................................ 5 55 5 65
D u k a ty  c e s a r s k i e .......................................................
R u b le  srebrne ..................................... ... .

1 30 1 40

Papiery wartość owe.
L isty  z a s ta w n a

z a  100 z łr . im . w a r t.  o p ró cz  k u p o n u  b ież . 

4 ‘/o%  b a ty  z a s ta w , g a l. b a iik u  l iip ......................

5 %  w w w n w ...................
5 %  „ w w w  „ z  10%  p rem .
4 %  l is ty  zast. g a l. to w . k re d . z ien is . n ie o k r .
4%  w w w W w w 41 1. .
4 %  w ,  w „ „ 56 1. .

W /0.............................. w ” • • *
4Vo% lis ty  z a s ta w n a  g a l. b a n k u  k ra jó w . . . 
6%  l is ty  z a k ła d u  k re d . z ia m s k . w lik w id . . 
5 %  lis ty  z a s t .  tow . k re d . z ie m sk . K ró l .P o ls k . 

9 e r .  V. za  100 ru b li  im . w a r t. ,  o p ró cz  
k u p o n u  b ież . w ru b la c b  i k o p ......................

Obligacje
(za 100 z łr . im . w a r t.  p ró cz  k u p o n u  b ież .) 

5 %  G a lic y jsk ie  o b lig a c je  in d e m n iz a c y jn e  . . 
4 %  „ .  p ro p in a c y jn e  . . .
5 %  O b b g . k o m u n . g a l. b a n k u  k ra j. I. em . .

5 %  w w w -  w 11* -  ■
4 %  O blig . p o ży czk i k ra jo w e j g a l .......................

W / o  • .  w w ....................
6%  - .  w . . . . . .
4 %  L is ty  lik w id a c y jn e  K ró le s tw a  p o ls k ie ­

go  za 100 ru b li  im ie n n e j w a r to śc i o p ró cz  
k u p o n u  b ie ż ą c e g o  w ru b la c h  i k o p . . -

Akcjo
(za s z tu k ę  o p ró cz  k u p o n u  b ieżąceg o ). 

A kcye g a lic y jsk ie g o  b a n k u  h ip o te c z n eg o  . .
„ k o le i K a ro la  L u d w ik a ................................
„ u Lw ow ak o -C z a rn io  w iack ie j . . .

Losy.
Losy m ia s ta  K r a k o w a ..............................................

w w S t a n i s ł a w o w a ................................
w c z erw o n eg o  k rz y ż a  a u s t r .............................
. . .  w ł f i . w k i .  . . . .
. . .  w ł o s k i e ...................
„ w ęg . b u d o w y  tu u .u  ;B u zy b k a) . . . .

98 20 
10( 80 
107 40 
90 25 
94 75 
94 40
99 20 
98 30

100 50

101 50

104 50 
93 60 

MX) -  
I; 100 50 

91 40 
97 60 

j| 104 — 
ll

i 97 50

99 - 
101 50 
108 -  
97 — 
95 50 
95 -  

100  -  

99 -  
Kil 50

102 50

i",
105 50 t%
94 60 w/o

101 4%
101 50 5%
\>2 10
98 40

99

;i i. 

50 1.

Cennik lwowskiej Izb; handlowej,
Lw ów , dnia 6 lipca.

A kcye  g a lic . b a n k u  h i p o t e c z n e g o ...................
5°/0 l is ty  b a n k u  h i p o t e c z n e g o ............................
5 %  w w « z 10%  p r e n i ją  .
i.I; 0// •  /On w w ........................
4 1/e ), o l is ty  g alic . b a n k u  k r a j .................................
4 %  lis ty  ga l. to  w arz . k r e d y t ,  z ie in sk .

4V2%  w w W w
C'.......................
G al. o b lig a o je  i n d e m n i z a c y j n e .......................
G al. o b lig a c je  p r o p i n a c y j n e ............................
4 1 u o b lig a c je  p o ży czk i k ra jo w e j ga l. . .

Kurs giełdy w arszawskiej.
W arszaw a, dnia 6 lipca.

5° o l is ty  z a s t .  tow . k re d . s e r .  I .....................
5 %  „ .  n „ „ (1 do  V . . ,
4 %  * l ik w id a c y jn e  K ró le s tw a  P o ls k ie g o  .
5°/0 „ zas t. m ia s ta  W a rsz a w y  se r . i . .
5 %  „ „ .  .  „ V . .

Kurs giełdy wiedeńskiej.
W iedeń, dn ia  6 lipca.

Renty
42/iu%  r e n ta  p a p i e r o w a .........................................

„ s r e b r n a  ..............................................
* z ło ta  a u s t r j a c k a .......................
„ p a p ie ro w a  a u s tr ja c k a  . . . .
„ z ło ta  w i g i e r s k a ............................
„  p a p ie ro w a  w ę g i e r s k a ..................

Obligacje.
GP/0 o b lig a c je  in d em i i / a i y :n e  g a lic y jsk ie  . . 
4 %  .  „ w ę g ie rsk ie
p j f t o  o b lig a c je  p o ży czk i k ra j. g a lic .................

4 %  fl B « .......................

Listy zastawne.
3 %  Liaty dłużne prem. austr. tow. kred. 18̂ 0

322 — 326 - 3 %  •  .  „ „ „ .  L‘ .v.)
213 — 216 — 5°/0 listy zast. gal. banku hip. z 10%  prem.
2 4 2 - 244 — *V.°/i........................................................................................

GP/e listy zakl. kred. ziem. w Krak. w liku. 
4 %  listy zast. gal, tow. kred. ziemsk. 41 1 .

23 — 24 - W o n  n n .................................................
z Q  — --------- * %  •  .  , 5 6  1. .
17 50 18 20 4J/fl% listy zast. gal. banku krajowego
11 75 12 50 4Vi°/o w b austro-węg. banku . . .
12 50 13 50 ł ° ' o ...............................................................................

6 60 7 20 4°/# lia ty  d lu z n e  p re m . w ęg . b a i k  i  h ip . . .

1 iW : i _ ż ą a a ją

zl r. c t. z łr .  c t.

324 — 330 -
101 - 101 70
107 50 108 20
98 25 98 95
98 50 99 20
96 80 97 50
99 40 100 10
94 70 95 40

104 40 105 10
94 - 94 70
97 60 98 30

r a b .  ]t. r u b .  ]c.

102 70
— 102 10

— 99 10
--------- 102 -

101 75

zlr. c t. zlr. ct.

95 30 95 50
95 10 95 30

11 e  90 113 10
100 85 i OI 05
110 25 110 45
100 50 100 70

104 45 105 45
94 20 95 20
9 8 - 98 50
91 50 92 40

111 50 112 20
109 25 109 75
107 50 108 -
98 30 98 80

101 40 102 40
95 — 95 25
99 50 100 50— 94 75
98 50 99 -

101 - 102 —
99 70 100 20

123 50 124

Priorytety.
4 %  p r io r y te ty  kolei p ó łu . F e rd y n a n d a  . . .
4 %  „ w K o sz y c e -B o g in n in  . . .
4 %  « n L w o w .-C ze rń , o p o d a t.  .

„ „ ,  n ieo p o d .
w m p o łu d n io w e j ........................

4 %  „  „ w ę g ie rs k o -g a lic y js k ie j  .

Akoje.
A kcje  a n g lo -a u s tr .  b a n k u .......................120 zlr.

„ w ie d e ó sk . b a n k u  zw iązk ó w , . 100 w 
„ a u s tr .  z a k ła d u  k re d y t ,  z iem . 80 „ 
« a u s tr .  zak . k r . d la  h a n d .  i p rzn i. IGO ,  
u "ęg*. b a n k u  k re d y to w e g o  . . 200 „ 
B g a lic . b a n k u  h ip o te c z n e g o  . 200 „
f, a u s tr .  b a n k u  d la  k ra jó w  k o r . 200 „
„ a u s tro -w ę g .  b a n k  ................... 600 „
b U n i o n b a n k u .................................... 200 w

A kcje k o lei A l b r e c h t a ................................200 „
» „ A l f ó ld a ....................................... 200 ft
n m p ó łn o c n e j  F e rd y n a n d a  1050 n
fi ft K aro Ja  L u d w ik a  . . . 210 „
b n K o szy ce  B o g u iitin  . . 200. „
ft * L w o w sk o -G z e rn io w te ck . 200
n f, p a ń s tw o w e j ..................... 200
f i n p o ł u d n i o w e j ..................... 200 „
ti « w ę g ie rs k o -g a lic y js k ie j  . 200 „
« n w ę f-  p ó ln ,-w s c h o d n ie j  200 B

A kcje  g ó rn ic z e  A lp in e  MonLan ■ ■ - 100 B 
„ tu re c k ie g o  to w a rz . ty to n ió w . . 200 IV.

Losy.
L osy  p a ń s tw o w e  z r .  1854 p o  250 z łr . . .

500
100

100
100

1860 
1860 
1864

węgr. p re m . z r. 1870
„ re g u ł .  C i s y ............................

a u s t r  reg u ł D u n a j u ...................
m ia s ta  W ied n ia  z r .  1874 . .
s e rb s k ie  100 f r a n k o w e ...................
tu re c k ie  ...................................................
w ęg. b u d o w y  tu m u  (B azy lik a ) .
k re d y to w e  z r. 1868 .......................
m ia s ta  K r a k o w a .................................
c z e rw o n eg o  k rz y ż a  a u s tr ja c k ie  

,  „ w ę g ie rsk ie  .
H u d o l f a ...................................................
m ia s ta  S t a n i s ł a w o w a ...................

Waluty.
D u k a ty  c e s a r s k i e ...................
80 f r a n k ó w k i ...........................
F u n ty  sz te r lin g i  a n g ie lsk ie
M arki n i e m i e c k i e ...................
R u b le  p a p i e r o w e ...................

| pluci; ż ę d a j;;

Ir. ct zlr. ct.

99 -10 100 40
91 50 95 50
85 85 70

;L „93  8C 94 80
147 40 149 50
93 75 94 75

153 — 
114 25

154 -  
' 114 75

! 373 - 375 —
| 315 50 310 —

la * 360 -
3 J 4  
221 90 222 40
990 - 1000
244 — 245

91 - 92 -
199 90 200 20

8815 2825 -
214 50 215
1S3 50 184 -
243 - 244 —
302 10 302 60

99 20 100 -
200 200 25
197 197 10
67 60 68 -

179 25 IS O  25

140 141 -
141 40 142
151 50 152 20
182 25 183 25
142 143 -
1.30 
122 — 122 50
156 50 157 55
38 75 39 25
41 90 42 40

6 70 7 -
188 50 189 50
23 25 23 90
17 50 17 90
12 12 50
23 75 24 75
30 32

5 68 5 70
9 51 9 52

11 94 11 99
1 58 65 58 72

118 - 118 25

C. k. abstrjackie koleje państwowe.

W Y C I Ą G  z  r o z k ł a d u  j a z d y
w a ż n y  o d  1  m a j a  1 8 0 ®  r .  (Czas ś ro d k o w o -e u ro p e js k i) ,

Odjazd z Krakowa bib z Podgórza.
:  03 ra n o  - K rak o w a  ( ‘‘o e o d w i to o iy s k  m a  p o łą c z e n ie  w  R zeszo w ie  
7-11 z P o d g .-P ł  k ^  Ja 8 *a j N ow ego  Z a g o rza , a  w  r r z e n ty -  

" *l  ś lu  d o  C h y ro w a  i N o w eg o  Z a g ó rza , (p o sp .)

5-00 ra n o  z K rak o w a  
i-10 „ z P o d g .-F l

10 :10 p o p . z  K rak o w a  
10 40 „ z P o d g . - r l .

0*20 w iecz. z K ra k o w a / 
0*28 „ z P o d .-P I . \

10*55 n o c , 7. K rak o w a  
1105 .  z P o d g . - P i ;

5*50 p op . z K rak o w a i  
6 00 w z P o d g . - P ł . \

f do Lw owa m a p o łą c z e ń , w T a rn o w ie  do S tró ż  
1 i N, Z ag ó rza , w D ęb icy  d o  R o zw ad o w a  i

N ad b rzez ia . O d 25  c z e rw c a  d o  15 w rześn iu  
m a  ta k ż e  p o łąc z , d o  O rło w a  p rzez  T a rn ó w  
i bez z m ia n y  w ag o n , d o  M szany d o ln e j  ( R a b ­
k i, Z a k o p a n e g o ) p rz e z  P o d g .-P ła s z .  Co»ob.) 

f do Podwołoo zys k  m a p o łąc z e n ie  w T a rn o w ie  
I d o  O rło w a  i K o szy c , w R zeszo w ie  do  J a s ła
i i N. Z ag ó rza , w P rz e m y ś lu  d o  C h y ro w a .
[  S t ry ja  i S ta n is ła w o w a , (o so b . )

d* S uozaw y pr z tz  Lwów m a  p o łąc z e n ie  w 
R zeszo w ie  d o  J a s ła  i N. Z a g ó rza , (p osp .)

do P o d w ało o z y sk  m a p o łąc z , w  D ęb icy  do  R o ­
zw ad o w a  i N ad b rzezia , w J a ro s ła w iu  do H aw y 
ru s k ie j ,  S o k a la  i B ełżca , w P rz e m y ś lu  do 
C h y ro w a , S ta n is ła w o w a  i S t ry ia .  O d 1 lip ca  
do  31 s ie rp ,  m a  w  T a rn o w ie  p o łącz , d o  O r ło ­
wa. ( t s t b  ) 

do T a rn o w a  m a p o łąc z e n ie  w P o d g ó rz u -P ła -  
szo w ie  do  fcyw ca. (o so b  )

I 00  p op . z K rak o w a  \  # ,
* ‘ , P i» d g .- p |. r  d0  W leliozki (m ie sz .)11 5

8*60 ra n o  z K rak o w a  j 
9  05  „ ze  Z w ie rz . |  
9 09  „ z P o d g .-P ł .J  
9*15 n / .P o d .p rz s t  I

7 05 w tecz. z K rakow a / 
7 20 b ze  Z w ie rz . \  
7 2 5  n z P o d g . - P ł . i  
7*31 „ z P o d .p rz s t ,  ^
4*40 ra n o  z K rak o w a  
4*55 B ze Z w ierz . 
6*00 P o d g .-P ł .  
5 0 6  ,  P o d g .p rz s t .
2 15 p op . z K ra k o w a  
2*30 „ 20 Z w ierz .
2  34 „ z P o d g .-P ł  
2 r40 „ P o d g .p rz s t .,
5  50 pop. z K rak o w a  \
6 05 » Pndif .PI ' 
61 1

do HuSlatynft p rzez  S u c h ą ,  Nowy S ącz , N 
Z a g ó rz , m a  p o łą c z e n ie  w K a lw arji d o  W a­
d o w ic  i B ie lsk a , w S u c h y  d o  Ż y w ca i Z w ar 
d o n ia , w N. S ą c z u  do  O rło w a  i K oszyc, 
w Z a g ó rza n a c h  d o  G orlic , (m ie sz .)

do Ohyrowa p rzez  S u c h ą ,  Now y Sącz , N. Z a ­
g ó rz , m a  p o łąc z e n ia  w K a lw arji do W a d o ­
w ic , w Z tegórzauach  d o  G o rlic , w J a ś le  do  
R zeszo w a , (m le az .)

do O iw lę o lm a  (m ie sz .)

z P o d g .-P ł .  (  
zP o d . p r ie l .  f

8 00 ra n o  z K ra k o w a  
8 18 „ z P o d g .-  
8 19 B P o d .

[ ra k o w a  (
o d g .-P ł .  <[ 
d. p r z s t .  I

5 40 ra n o  

6*40 ran o  

9*25 ra n o  

3*05 p o p o l

do Żywoa (o so b .)

d i  Chabówki (Z a k o p an e g o ) , R ab k i i M szany 
d o ln e j .  K u rsu je  ty lk o  o d  25 c z e rw ca  do  to  
w rz e śn ia , (p o sp ie szn y )

K O L E J  
z Krakowa.

4-50 ra n o  P o d g .-P ł .  
5  00 „ K raków

Przyjazd do Krakowa lub Podgurza.
P odw oło ozysk  m a  p o łąc z e n ie  w P rz e m y ś lu  
od  N. Z a g ó rz a ,  w R zeszo w ie  o d  J a s ła ,  w 
T a rn o w ie  od  1 l ip c a  d o  31 s ie r p n ia  z K o­
sz y c  i O rło w a , (o so b . )

M O  "I,' Kraków*1" } 1 S “ o z a -''y P ''z e z  LW“ W- (P«»P )
j  ze  L w o w a  m a p o łą c z e n ie  w P rz e m y ś lu  od

2*15 p o p . P o d g .-P ł .  I N. Z a g ó rza , w R zeszo w ie  o d  Jasłu," w Dę-
2*25 „ K ra k ó w  |  b icy  od  R o zw ad o w a  i N ad b rzez ia , w T a rn o -

\  w ie o d  O rło w a  i M szany  d o ln e j, ( o so b  )

z P o d w o ło c z y s k  m a  p o łąc z , w P rz e m y ś lu  od 
S ta n is ła w o w a , S t r y j a  i X. Z a g ó rza , w P o d - 
g ó rz u -P ła sz o w ie  od  25  c z e rw ca  d o  15 w rz e ­
ś n ia  z M szan y  d o ln e j ,  R ab k i, G liab ó w k u Z u - 
k o p a n e g o )  bez z m ia n y  w ag o n ó w , (o so b . )

Z P o d w o ło c z y sk  m a p o łąc z , w PiY.einv>hi od  
H n s ia ty n a ,  S ta n is ła w o w a . S t ry ja  p rze /. C iu  ­
ró w , w J a ro s ła w iu  o d  B e łżca . S o k ala  i R a ­
w y  ru s k ie j,  w  R zeszo w ie  od  J a s ła ,  w D ębicy 
od R o zw ad o w a  i N a d b rz e z ia , w T a rn o w ie  
o d  K o szy c , O rło w a  i N. Z ag ó rza , (p o sp .)  

8*4t r a n o  P o d g .-P ł .  /  z  T a r n o w a  m a w P o d g ń rz u -P la sz o w ie  n o lą -
8*55 „ K rak ó w  (  c z en ie  o d  Ż y w ca, (o so b . )

7 53 r a n o  IN . .I g -W .  /  1 *  m a  w B ie rz a n o w ie  .1.. I .wo-
« I8 K i-ihńu- \  w a - a vv P u d g o rz u -P ła s z o w ie  do  M szany

" d o ln e j  o d  25 c z e r w c a  d o  15 wrześ .  ( m ie sz . )
Wleliozki m a p o łącz , w  P o d g ó rz u -P ła szo w ie  
d o  S u c h y , N. S.ącza i  N. Z ag ó rza , (m ie sz . )  
H u s i a ty n a  p rzez  C h y ró w , N o\ y  Z ag ó rz , 
Now y S ącz , S u c h ą ,  m a  p o łąc z , w J a ś le  od 
R zeszow a, w Z a g ó rza n a c h  z G orlic  . w N. 
S ączu  z O rło w a  i K oszyc w  czas ie  o d  1 
lip c a  do  31 s io rp n ja . (m ie sz  )

H u s i a ty n a  p rzez  .'^ tryj, N. Z a g ó rz , N. S ącz , 
S u c h ą , m a  p o łącz , w  J a ś le  o d  R zeszo w a , 
w Z a g ó rza n a c h  z G o rlic , w N. S ą c z  u /. O r ­
ło w a , w S u c h y  od  Z w ard o n ia  i Ż y w c a , w 
K alw arji o d  B ieU k a  i W ad o w ic, (m ie sz . ) .

8-09 w iecz. P o d g .-P ł .  I 
8*20 „ K rak ó w  l

9 34 w nocy  P o d g .-P ł ,  
9*42 „ K rak ó w

7 '0 0 w ie cz . P o d g .-P ł .  /  
7 1 5  „ K rak ó w  \

5*40 ra n o  P o d g . p rz s t .  ( 
5*46 « P o d g .-P ł .  )
5  50 „ Z w ie rzy n . \
6 05  « K rak ó w  I

3-49 p o p . P o d g . p rz s t .  I 
3  55 n P o d g .-P ł .  j 
4*00 n Z w ie rzy n . \  
4 1 5  „ K raków  I

10* 12 ru n o  P o d  p rzs t. 
10*18 ,  P o d g .P I.
10*22 „ Z w ie rzy n .
10*37 „ K ruków  
8  5 3 w ie c z . P o d .p rz s t .  
8*59 „ P o d g .-P ł .
9 0 7  „ Z w ie rzy n .
9*22 « K raków
8*24 ran o  P o d g . p rzs t. 
8*30 ,  P o d g .-P ł .  
8*55 „ Kraków

z O ś w ie c im a  ( m ie sż . )

Ż yw ca m a w K alw arji 
|  dowicami- (osob )

p o łą c z e n ie  z W a -

z M szany d o ln e j . C h a b ó w k i (Z akupu  
R a b k i,  k u rsu je  ty lk o  o d  25 cz e rw i; 
w rześn iu , (o so b .)

O d c h o d zą
do B ie lsk a , Ż y w ca , C ie szy n a , B e rn a , W ro cław ia, W a r  

sz aw y , W ie d n ia  (o so b .). 
do  B ie lsk a , Ż y w ca , C ie szy n a , B e rn a , W ro c ław ia , W ie­

d n ia  (p o sp .)
d o  B ie lsk a , Ż y w ca , C ieszy n a , B e rn a , W ro c ław ia , W ar­

szaw y , W ie d n ia  (osob .). 
do  B ie ls k a ,  Ż y w c a , W a d o w ic , C ie sz y n a , W ie d n ia  

(o so b .) ,
6 08 p o p o l. do  O św ięc im a . G liw ic, W a rsz a w y  (osob .).
10 — w iecz. do  B e rn a , W ro c ław ia , W ie d n ia  (p o sp .) .

7 58  w iecz. P o d . p r z s t  
8 0 4  „ P o d g .-P ł
8*20 „ K rak ó w  t

1 0 0 ' R ozk ład  ja z d y  w fo rm acie  k ie sz o n k o w y m  p o  10 c t. u a b y ć  
m o żn a  n a  w sz y s tk ic h  s ta c ja c h  kolei i u k o n d u k to ró w .

P Ó Ł N O C N A
Przychodzą do Krakowc.

6*45 r a n o  z B e rn a  i W ie d n ia  (p o sp .) .
7*33 ra n o  z W arszaw y  (osob .L
9*44 ra n o  z B ie lsk a , ż y w c a , W ad o w ic , C ieszy n a , B e rn a , W ro c ła ­

w ia , W ie d n ia  (o»ob.).
5*— p o p o ł. z B ielska^ Ż yw ca, C ieszy n a , B e rn a , W a rsz a w y , W roc

w ia  (o so b .j .
8*45 w iecz. z G ra n ic y , B ie lsk a , Ż yw ca, W adow ic, C ieszy n a , B ern  

W ied n ia  (p o sp .) .
10*08 w iecz, z G ra n ic y , B ie lsk a , Z yw oa, W ad o w ic , C ie szy n a , B e rn  

W ie d n ia , W ro c ła w ia . (o s« b .).

w Krakowie, K y n e k  1. 3 0 .  Zlsceria 
z prowincji uskutecznia się cawrotnr poczta bez do­

liczenia prowizji.

Wszelkie papiery wartościowe, bankno­
ty zagraniczne i monety kupuje i sprzedaje pod nap 

korzystniejszemi warunkami
Wydawea. uozelay I ̂ powiedzialay rodaktor: Dr lózof OrłowtkL Drak. Wł. L Aaozyoa Spjłki pod zarz. lana fiadowiklego.


